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(Program stronnictw anticentralistyeznych, — 
Centralióci a akcja wyboreza,) 


W ostatnim nnmerze podał Wanderer 
program stronnictw anticentralistycznych, 
ułożony na zebraniu tych stronnictw we Wie- 
dniu, pisząc: „W chwili, kiedy stara walka 
v swobodę ruchu dla wszystkiego co jest sa- 
m oistnem w Anstrji, na inne się przenosi 
pole tj. przechodzi pod bezpośrednią decyzję 
samejże ludności, przysłażymy się zapewne 
do wyjaśnienia dyskusji, podając program 
wszystkich stronnictw anticentralistycznych, 
tak jak go na konferencji ułożono i w pro- 
tokole spisano, 

„Program składa się z dwóch części: 
A) Zasady kierujące: 

1. Na zewnątrz: imponujące stanowisko 
mocarętwowe opółu monarchii pod odziedzi- 
czoną dynastją. 

& wewnątrz: pojednanie istniejących 
kontrastów, i uznanie stanowiska prawnopo- 
litycznego w łonie ogółu monarchii, jakie 
jest krajom korony węgierskiej przyznane. 

2. Bamoistność i samorząd (Etgenbe- 
rechtigung)  historyczno-politycznych indywi- 
dualności w państwie. 

3. Samorząd i wolność wszystkich pra- 
wem uznanych wyznań, wolny rozwój każdej 
narodowości, i w ogóle organiczny postęp dal- 
szy: obywatelskich praw i swobód. 

4. Prawo ustawodawstwa przysłuża wir- 
tualnie sejmom krajowym wespół z mo- 
narchą. 

b. Uznaje się, że oprócz praw, ugodą 
węgierską za wspólne dla ogółu państwa u- 
znanych, sz% inne także, których wspólne 


traktowanie jest koniecznem albo pożąda- 
nem 


SE se 


Do wspólnego parlamentarnego 
traktowania tych spraw, na mocy przekazs- 
nia sejmowego prawa legislacji, powołany jest, 
organ wspólny, do którego sejmy swoich der 
putowanych wysyłają. (Jak wiadomo, program 
ten był ułożony przed saakcjonowaniem re- 
formy wyborczej; przyp. red. Wanderera.) 

6. We wszystkich sprawach, za wspólne 
nieamnanych, prawo ustawodawstwa wykonują 
sejmy wespół z koroną. ' 

7%. Zarząd spraw wspólnych porucza się 
ministerjum. s 

8. Zarząd spraw, za wapólne nieuzna- 
aych, sprawuje rząd krajowy, w Radzie, ko- 
rony reprezentowany. 

9. Minietecjum jest za zarząd spraw 
wspólnych wspólnemu organowi parlamentar- 
nemu, rząd krajowy zaś za zarząd spraw 
niawspólnych sejmowi odpowiedzialny, 


Kronika krakowska. 


(Nowe nieporozumienie Rady miejskiej „| 
kalendarzem. — Konsorcjum gorliwie pracujące 
nad bozpieczeństwem miasta, — Ulepszona ta= 
bliczka mnożenia. — Smutna zagadka 0 zaelu- 
łonym mężu, połartym przez teutońskiego sfin- 
ksa. — Qltarz p. Stehlika, przeznaczony na Wy- 
sławę wiedeńską, — Strach ma wielkie oczy 
czyli plantacje krakowskie. — Krzywe oczy 
krzywo widzą, czyli p, Sardou i latające ropu- 
chy, — Jedno z dwojga. — Nieszczęście, z któ- 
rego cieszyć się trzeba.) 


Było dotąd powszechnym obyczajem u 
thrześcjan, że tydzień, ró ten który na- 
aywamy wielkim, liczył zawsze siedem dni. 

starym testamencie jstniały wprawdzie 
tygodnie siedmiołetnie a nawet 49-letnie, ale 
wyznawcy Nowego testamentu w ogóle nie- 
przyjmowali takiej rachuby, 

Sprzykrzył się widocznie ten porządak 
naszej Radzie miejskiej, bo oto znowu po- 
dniosła bunt przeciwko kałendarzowi, z któ- 
rym, jak to już kiedyś wykazałem, niezaw- 
aze zostaje w zgodzie. 

Przypominają sobie czytelnicy zapewne, 
łe w przeszłym roku miało miejsce w Kra- 
kowie osobliwa zjawisko meteorologiczne, 
grad jakiś, niby to kamienny, właściwiej 
kamisnicznym nazywany. Zaintrygowa- 
ło Radę miejską to szczególne zjawisko, i w 
początkach października r. z. wyznaczyła ko- 
misję w celu zbadania, jakim mianowitie 
Przyczynom przyrodzonym czy nadprzyrodzo- | 
nym'przypisaé je należy. Komisji tej wyzna- į 
czono termin zdania sprawy za trzy tygod- | 
nie z tego czego się dowie i co wybada, i 
oto ta trzy tygodnie jeszcze nie upłynęły, a | 
nawet niepodobna dojrzeć ich końca, chociaż | 
już półroku minęło. | 

Tym sposobem nie mamy najmniejszego 
pojęcia, dla czego w roku zeszłym waliły się | 
domy, i nie wiemy zupełnie, Czy mamy się | 
spodziewać powtórzenia tego fenoment w 
roku bieżącym czy też nie, ale za to wiemy 
je radcy miejscy pp. Wyrobek, Friedłein, 
Jakubowski, Marfewicz i Leiter, którzy są 
tej komisji członkami, nadzwyczaj pilnie się 
zajmują powierzonemi sobie sprawami miej- 
skiemi, tylko nieszczęście mie chce, że nić 
88 zwolennikami powszechnego Chrześcjań- 
skiego systemu tygodni siedmiodniowych, 
lecz pragną zaprowadzić tygodnie przynaj” 
mniej dziesięć razy dłuższe. Szkodhwem to 
jest przedewszystkiem dla nith samych, ża 
się tak heretyckiego wykładu wyrazu „ty- 
dzień“ trzymają, gdyż cżyni ich to niezdol- 
nymi dó niektórych zaszczytńych funkcji, tak 
jak menonitów przyjęty pržez nich wykład 


„Następują B) Normy akcji. Podają 
one zupełny plan taktyki; co do wszystkich 
szczegółów jego nastąpiła zgoda zupełna, ale o- 
czywiście, że ogłaszać ich publicznie nie wy- 
pada. 

„Chcąc dokładnie ocenić rodowód tego 
programu, należy sięgnąć pamięcią do osta- 
tniej sesji sejmu galicyjskiego, Wówczas u- 
tworzyła się, po raz pierwszy z nadzieją po- 
wodzenia, polsko-ruska frakcja federalna pod 
przewodnictwem ks. Jerzego Czartoryskiego 
i wicemarszałka, p. Ławrowskiego. Frakcja 
ta powiększyła się przez przystąpienie człon- 
ków byłego klubu rczołucjonistów i przez 
znanych posłów, którzy dotąd do żadnej 
frakcji nie należeli, jak np. pan Smarzewski. 

„W rajchsratowej delegacji galicyjskiej 
reprezentowali tę frakcję pp. Smolka, Sma- 
rzewski, Hoszard, Czerkawski, ks. Adam Sa- 
pieha, Weigel, Torosiewicz, Rusini Kaszewko 
1 Zawadowski itp. 

„Na konferencji z resztą autonomicz- 
nych i federalnych frakcyj byli od Polaków 
ks Jerzy Czartoryski, ks. Adam Sapieha, 
p. Smarzewski i p. Smolka; od Rusinów 
mieli przybyć p. Ławrowski i ks. proboszez 
Kaczała, ale nie mogli na czas przyjechać, 
przesłali jednak swój akces pisemnic. 

„Przedłożony przez federalistów polskich 
i rnskich program zawierał pod A) podane 
tu zasady kierujące, a pod B) normy akcji, 
których publicznie ogłaszać nie wypada, 

„Co de tych zasad kierujących, należy 
zważyć, „że one nie naruszają specjalnych 
programów, jakie ma každa z osobna frak- 
cja federalna; że owszem (mianowicie w 
punkcie 4.) są one jednobrzmiące z głównemi 
zasadami federalistycznemi w programie 
czeskiego stronnictwa narodowego, tudzież 
stronnictwa konserwatywnego (czyli stronni- 
ctwa prawa), i że nakoniec czynią zadość 
słusznym wymaganiom co do rozwoju. libe- 
ralnego (punkt 3.) 

„Jako rezultat konferencji możemy po- 
dać, Ze ustawienie tych zaśad kierujących i 
norm akcji reszta frakcyj z prawdziwem po- 
witału zadowołeniem, i że się takowe mocno 
przyczyniło do wyjaśnienia sytuacji i stosun- 
ku wzajemnego frakcyj federalnych do siebie, 
i przyjęto je jednomyślnie. 

„O zlaniu się pojedynczych frakeyj w 
jakowe centralne stronnictwo federalne, albo 
o podporządkowaniu jakowego postulatu at- 
tonomicznego, nie było tam nikomu wcale na 
myśli, Natomiast uznano, że ścisłe zjedno- 
czenie się i harmonijne działanie wszystkich 
ku wspólnej walce z nieprzyjacielem - wspól- 
nym jest zarówno koniecznę jak w praktyce 
możliwe. i korzystne. Istota federalizmu bo- 
wiem wymaga właśnie federalnego ustroju 
ogółu stronnictwa, tak aby ustawione były 


pewnych słów Pisma Św. czyni niezdołnymi 
do wojska. 

Oto naprzykład teraz potrzeba było wy- 
słać do Wiednia deputację z adresami u- 
chwalonemi przez Radę miejską z okoliczno 
Sci zaślubin arcyksiężniczki Gizeli, i byłoby 
może najwłaściwiej posłać tych panów, tym- 
czasem niepodobna było tego uczynić i mu- 
siano innych poszukać, bo deputacja miała 
wyznaczoną audjencję za tydzień, czyli na 
dzień 15. bm., a ci panowie, jakby się do- 
wiedzieli ¿e mają za tydzień być w Wie- 
dniu, toby dopiero może pod koniec czerwca 
wybierać się naprawdę zaczęli. 

Nie oni zatem pojechali, ale dr. Szlach- 
towski, jako wiceprezydent, oraz pp Miliew- 
ski i Zieleniewski, jako reprezentanci Rady. 
Oczywiście że dr. Dietl tylko w braku in- 
nych członków, rożumiejących, że tydzień 
ma siedem dni, taki wybór uczynił, albowiem 
dr. Szlachtowski rezygnował z wiceprezy- 
dentury, a na ostałniem posiedzeniu po 
dwakroć oświad:zył, że tylko z konieczności, 
i tylko tam gdzie inaczej być nie może, u- 
rząd ten pełni; radca Miliewski dał na tem- 
że posiedzenia w dziewiczej swojej mowie 
sprawozdawczej dowód, że imienia arcyksię- 
dniczki Gizeli należycie wymówić nie potrań, 
gdyż dziesięć razy wymieniając to imię w 
sprawozdaniu, pomylił się w niem tyleż ra- 
zy i to za każdym razem inaczej — radca 
zaś Zieleniewski ma w tych czasach zbyt 
wiele kłopotów miejscowych z powodu pro- 
cesu, jaki mu wytoczyli szęwcy tutejsi o nie- 
dozwoloną konkurencję’), żeby mógł bez u- 
ciążliwego dla siebie poświęcenia, rzucać tak 
ważną sprawę prywatną i wybierać się do 
Wiednia pro publico bono. 

W dniu jutrzejszym więc w Wiedniu re- 
prezentować będzie naszą stolicę dr. Szlach- 
towski jako „noth-civil-vice-praesident" mia- 
sta Krakowa, z dwoma radcami, z których 
jeden nie da Wiedeńc:ykom świetnego wyo- 
brażenia o naszej biegłości w kunszcie wy- 
mawiania imion własnych cudzoziemskich, a 
drugi pewno nie zaimponuje tamtejszym fa- 
brykantom miejskiego obuwia butami wyko- 
nanemi po amatorsku, bez żadnej w kunszete 
szewskim praktyki. 

To TEA że się wystawa zbliża, bę- 
dziemy więc mogli poprawić swoją opinię 
pod względem biegłości naszej w rozmaitych 
kunsztach i sztukach. Nie wiem czy szano- 
wne konsorcjum:  Wyrobek-Friedlein-Jaku- 
powski Marfiewicz-Leiter pośzle tam wynale- 


") Proces ten opartym jest na fakcie 
stwierdzonym przez świadków, Że radca  Ztele- 
niowski stawiając wniosek wysłania delegacji do 
dr. Dietla, żeby cofnął rezygnację, sam sobie 
buty uszyl, do czego jako fabrykant. machin 
nie miał ładnego prawa, 


x 
x 
x 


gle z zastrzeże- 
pod- 
Czas gdy akcja musi być opartą na porozu- 
mienia we wszystkich szczegółach, jako je- 
dynie dającem nadzieję powodzenia w prak- 
tyce i użyczającera wspólnej siły interesowi 
wspólnemu.“ 


wspólne zasady polityczne, 
niem całości programów specjalnych; 


Zdziwiło niejednego, że Nowa Presse 
z nięzwyczajnym naciskiem zapowiedziała z 
góry, iż centraliści nie urządzą Żadnego cen- 
tralnego komitetn wyborczego na całą Przed- 
litawię, tylko będą komitety prowincjonalne, 
i to działające raczej jako pośredniki mię- 
dzy komitetami okręgowemi i ich doradcy. 
Akcja wyborcza centralistow stanęła przez 
tę zapowiedź, a raczej przez ten ukaz kate- 
goryczny w dość dziwnem Świetle. Wszakże 
zagadka ta jest łatwą do rozwiązania. W ło- 
nie centralistów wre gwałtownie, żywioły, 
z których to stronnictwo jest sklejone, wal 
czą przeciw sobie potajemnie, a wkrótce 
walka ta i na jaw wystąpi. W Czechach i 
na Morawie stronnictwo  młodoniemieckie, 
pod przywództwem Knolla, Pickerta i Fura 
wywiesiło już za Deutsche Zżg. sztandar buntu. 
wzywając swoich zwolenników, aby nie dali 
się wodzić za nos stronnikom Herbsta i 
Sturmu, «le według  własqego szli zdania, 
bo mężów nowych potrzeba nieodzownie, Re- 
szta centralistów potępia owe wyrywanie się 
z pod rygoru, ale przyznaje potrzebę no- 
wych mężów, tylko dodaje, e świeżych o- 
kręgów jest na tyłe, iż mogą pozostać i sta- 
rzy i znaleźć miejsce nowi. Rząd niezawo- 
dnie poprze do pewnej granicy zabiegi cen- 
tralistów, aby nie wzmógł się nazbyt zastęp 
anticentralistów, ule też z drugiej strony 
wszystkich użyje sprężyn, aby otrzymać jak 
największą liczbę deputowgmych minjaterjal- 
nych, aby liczba ich naweń większość miała, 
Koterja Herbstowska, z kasynem pragakiem 
na czele, nie zechce znowu uronić ani na 
włos wpływu swego dotychezasowego ; i Ona 
to wydała hasło, -że nie potrzeba. komitetu 
centralnego. Klika wiedeńska z p. Giskrą 
na czele, radaby doprowadzić do utworzenia 
komitetu centralnego, któryby- z natury rze- 
czy w jej popadł ręce. Są to trzy dązności 
(młodo-niemiecka frakcją jest bardzo słabą, 
i jej tu nie liczymy) bardzo sprzeczne, i ze- 
trą się one tem zapalczywiej, że tu nie cho- 
dzi o teorje polityczne lub inne, ale o ko- 
rzyści bardzo namacalne, +o „geszeft.* Ka- 
synowcy pragscy już remgunstrowali przeciw 
Wiedniowi; na Moerawie- już były starcia 
między zwolennikami Sturma a jego przeci- 
wnikami, którymi kieruje Giskra. Jeżeli p. 
Ląsserewi chodzi o swoją tekę, to z drugiej 
strony może on sobie zacierać ręce, widząc ten 
rozgardjasz w obozie swoich sprzymierzeń- 


zioną przez siebie maszynę do wyciągania 
tygodni jak struny, ale dobrzeby nczyniła 
gdyby posłało, bo, ile mi wiadomo, kunszt 
taki w cywilizowanych krajach w ogóle jest 
nieznany, strun zaś tego rodzaju niemała 
jest potrzeba, ażeby niesumienni przedsię- 
biorcy stawiania domów mogli sobie na nich. 
smyczkować czy tam smycz yć do woli... 
Nie wiem także, czy Cras poszle na wystawę 
wiedeńską swoją tabliczkę mnożenia, ale war- 
toby również, żeby ją posłał, bo przy jej 
Pomocy wypadają w rachunkach takie rze- 
czy, jakich darmobyśmy sznkali, używając 
tabliczki znanej powszechuie. Tak np. Caas 
jest na serjo przekonany, je jeżeli miasto 
ma cztery razy ma rok płacić wygrane z lo- 
sowania pożyczki, lecz wypłacać je będzie 
nie zaraz po ciągnieniu, ale w półroku po 
terminie, to mu wypadnie płacić co rok o 
połowę mniej, niż gdyby wypłacało zaraz. 
Dotychczas była moda wierzyć, że choćby 
w takim razie było nie półroku ale dziesięć 
lat zwłoki, to zawsze wygrane z jednego ro- 
ku w ciągu jednego roku wypłacać będzie 
trzeba, dzięki jednak Czasotoi, i wynalezio- 
nej przez niego tabliczce mnożenia, zwanej 
„noth-civil-einmaleins*, wszystko się to wy- 
równało inaczej, na wyraźną korzyść miasta. 
Szkoda jednak, Że miasto nie wypłaca wy- 
granych w rok po terminie, bo w takim ra- 
zie, według tabliczki Osas« zapewne nicby 
nie płaciło... 

Akademja, jak słychać, posyła na wy- 
Stawę... zagadkę. Wiadomo, że Wydział le- 
karski naszego uniwersytetu większością 11 
głosów przeciw jednemu uchwalił powołać 
do kliniki chorób wewnętrznych Niemca, 
gdyż Polak gotówby jeszcze czuć, myśleć, 
działać i mówić po polsku oraz innych po- 
dobnych dopuszczać się kryminałów, — ale 
nie wiadomo, a przynajmniej niekażdemu 
wiadomo, że w tem głosowaniu brało udział 
aż trzech członków ukademji: drowić sh 
Skobel i Telchman. fw ostatni z mich trzeć 

losowa? za Niemcem, o tem ani chwili wąt- 
Fi nie można, z dwóch zaś pierwszych je- 
Kai tylko, i tó może, głosował przeciw 
Niemcowi, drugi z pewnością przyłączył 
się do Wiedeńczyków. 

Któryż z nich zątem: czy Majer czy 
Skobel?.. Oto jest zagadka, akademii, 
Rozwiązujce ja jak cheecie, zawsze jest gor- 
szą niż sfiukgowa, bo sfinks tebański tych 
tylko pożerał, co jego zagadki nie rozwią- 
zali, a tę jakkolwiek rozwiążemy, zawsze się 
okaże, że jeden z dwóch ludzi, na których 
liczyć mieliśmy prawo, został przez sfinksa 
teutońskiego pożartym... A szkoda 1... 

Z zagadki tej wszakże, jakkolwiek dla 
nas bardzo smutnej, w Wiedniu wielce się 
cieszyć się będą, dlatego posyłamy ją na 
wystawę. 


ców, którzyby mogli stać się jego panami; 
a Że waśń tę poddmuchiwać będzie, możemy 
być pewni. Tak się przedstawia z dzienników 
ta rzecz, o której zresztą mówimy w arty- 
kule kierującym. 


Czynności przedwyborcze. 
L 


W austrjackich krajach niemiee- 
kich już wierno-konstytueyjni pozawiązy- 
wali komitety, które zająć się mają skła- 
daniem cantralnych dla każdego. kraju 
osobnych komitetów przedwyborczych, ma- 
jących kierować wyborami bezpośredniemi 
1 stawiać kandydatów. A do komitetów 
tych tymczasowych narzucili się samo- 
zwańczo dotychczagowi menery  wierno- 
konstytucyjni. Cała więc ich gorliwość 
w agitacji wyborczej ma wyłącznie na celu 
zabezpieczenie sobie mandatów przy przę- 
Szłych wyborach. Obawiali się, iż część 
pewna Niemców, osobliwie żak zwani „die 
Jungen“, gotowi wystąpić z agitacją prze- 
ciwko nim. Już nawet ci młodzi” pod- 
nieśli hasło, ażeby Żadnego gründera, ża- 
(nego ferwaltungsrata, żadnego co gło- 
sowat za ustawą o zawieszeniu sądów 
przysięgłych, nie wybierać do przyszłej 
Rady państwa.. Hasło to było groźnem, 
bo wszyscy prawie teraźniejasi niemieccy 
posłowie do Rady państwa są grtnderami, 
ferwaltungsratami, a wybitniejsi po kilka 
i kilkanaście takich posad mają. , Tylko 
siedemnastu posłów niemieckich głosowało 
przeciwko ustawie o zawiemzeniu sądów 
przysięgłych. Trzeba się więc było za- 
grożonym ratować od mobliwej klęski i 
co prędzej ubiedz przeciwników, zawią- 
zawszy. komitet i wziąwszy całą akcję 
wyboręzą w Swe ręce. 

Z początku pragnęli jeden komitét 
centralny na całą Austrję w Wiedniu 
ustanowić, i z Wiednia kierować wybo- 
rami we wszystkich krajach austrjankich. 
Leca: później odstąpiono Ád tego zamiaru. 
Spostrzeżono bowiem, ża nawet stroanicy 
centralistów w krajach pojedynczych nie 
poddaliby się takiemu komitetowi eantrał- 
nemu we Wiedniu. Dla każdego więc kraju 
koronnego ma osobny komitet wierno- 


Gdy radcy miejscy, Csas i aksdemja 
takie niesłychane osobliwości na wystawę 
wiedeńską przygotowują, nie wiam dópraw= 
dy czy wypada mówić o; ludziach, którzy 
antiquo more pragną się popisać przed cj- 
wilizowanym światem płodami udeskonalo= 
nego rękodzielnictwa lub pracowicie wykoń+ 
czonem działem artystycznem. Obowiązek 
kronikarza każe jednak być dokładnym i tar 
kich objawów nie pomijać. 

W liczbie tych niezbyt wielu, którzy 
starym obyczajem dbają o to, Żebyśmy byli 
głośni nietylko ze skandalicznych opieszeło= 
Ści, rachunków albo głosowań, należy tutej- 
Bzy rzeźbiarz i kamieńiarz p. Stehlik, Wy- 
Była on na wystawę wiedeńską z wielką sta- 
rannością i wysokim smakiem artystyczny m 
wykonany ołtarz rzeźbiony: w stylu gotyckim 
z szydłowieckiego marmuru, z mensą z piń- 
czowskiego kamienia. Dziełb to, odznaczają- 
ce się zarówno harmonją szczegółów, ` jak. 
pięknym układem całości i wykończeniem 
techniczuem, p. Stehlik wystawił do ohejrza- 
nia w swojej pracowni, z czegos Wiele osób 
korzysta. 

Tuż koło domu p. Stehlika leży część 
plantacji, a los której zatrwożyło sią, aZczę- 
ściem niepotrzebnie, nasze miasto. Komisja 
plantacyjna ma nia zawsze fortunne pomy- 
sły, ale przecież przyznać jej trzeba, je 
jest ona jedyna z komisji porządkujących na- 
sze miasto, która coś robi. Ta komisja po= 
trzebowała tedy usunąć z plantacji pewną, 
niewielką liczbę drzew, znacznie pazkodzo- 
nych lub uschłych, ażeby po zagadzeniu. więk- 
szej jeszcze liceky nowych, zmienić odpewię- 
dnio kierunek alei. Wro permi 8 
drzew narobiło panikj, Kra i " 
stowały, EBU się do Rady miejskiej. 
Radcy miejscy, jak to zwykle oywa w podo- 
bnych razach, przyznać się musieli, że cała 
ta zmiana odbywa się na mocy planu przy- 
jętego i zatwierdzonego przez Radę, niejeden 
z mich jednak objaśnić nie umiał, ile drzew 
będzie wyciętych i czy „plantacje nie zamie- 
nią się na łąkę, bo któżby tam głosując za 
przyjęciem jakiegoś planu, rozpatrywał się w 
jego szczegółach! Dopiero odezwa prezesa 
komisji plantacyjnej, p, Aleksandra Kremera, 
uspokoiła mieszkańców o los tej części 
plantacji... 

Wspomniawszy p. Aleksandra Kremera, 
nie może się nieprzypomnieć b. Warownia 
krzyża, której p. K. był prezesem, a od wspo- 
mnienia b. Warowni krzyża me wiedzieć ja- 
kim sposobem myśl się przenosi do „Łatają- 
jącej ropuchy“ i „Rabagasa*, którym teatr 
tutejszy zakończył swoje przedstawienia przed- 
świąteczne. Nie wiem doprawdy co mógła 
mieć wspólnego b. Warownia krzyża, towa- 
rzystwo śrcy-przyzwaite i pobożne, z „Lata- 
jacą ropuchą* p, Sardou, knajpą bezbbżpa 1 


konstytucyjny w tym samym kraju akcję 
wyborczą prowadzić. 

Ale nie myślmy jednak, że to, co 
jawnie ogłoszono, i co jawnie dziać się 
będzie, jest już wszystkiem. W Wiedniu 
zawiązał się oprócz tego komitet cen- 
tralny wiernokonstytucyjny na całą Au- 
strję, ale tajny, i ten wziął naczelny 
kierunek w swoje ręce. 

Przedawszystkiem ma ten komitet 
tajny dostarczyć komitetom jawnym fun- 
duszów do przeprowadzenia wyborów bez- 
pośrednich, jak dostarczał przy ostatnich 
wyborach do sejmów i do Rady państwa. 
Wówczas zebrał ten tajny komitet wie- 
deński przeszło półtora miljona złr. Na 
banki, na wielkie i mniejsze firmy han- 
dlowe, na znanych kapitalistów, komitet 
ten uakładał kwoty oznaczone i podda- 
wano się tej kontrybucji z obawy, aby 
nie popaść w niełaskę u wiernokonstyta- 
cyjnych. 

Tym samym trybem zapewne pój- 
dzie i teraźniejszy Komitet tajny, tylko, 
Że kwoty ponakłada większe, bo o wā- 
Żniejsze dziś sprawy chodzi.  Wiernokon- 
stytucyjni nie wiele liczą na potęgę za- 
sad i przekonań swego obozn, ale wiel- 
kich skutków się spodziewają 2 potęgi 
kapitału, który zbiorą;  Pisniądzmi temi 
będą kupować dzienniki  innonarodowe 
prowincjonalne, do przeciwnego obozu na- 
leżące, aby wichrzyły + w swym własnym 
obozie, bada przepłacać agitatorów, roz- 
syłać agentów itd. 

„Ten stan rzeczy powinnismy ciągle 
mieć na oku, zabierając się do czynności 
przedwyborczej w ogóle. Wprawdzie my, 
w krejunaszym, w korzystniejszem jesteś- 
my położeniu, jak wiernokonstytucyjni, 
bo tam jedna frakcja Niemców musi naj- 
pierw _owładnąć inne frąkcje * Niemców, 
sparaliżować ich czynności, ich spozycję, 
a oprócz tego jeszcze prowadzić walkę 
na obcem polu, wśród innych narodowo? 
ści. Samo zwycięztwo bowiem w niemiec- 
kich okręgach wyborczych, nie wystarcza 
jeszcze tw] frakcji; trzeba jej koniecznie 
Eo sj okręgach wyborczych nienie- 
mieekich. zwyciężyć, i przynajmniej Py- 
dziesti do atrini Yandylatów m. 
libertynizmem zarażone, a przecież niepodo- 
bna słyszeć o jednej, żeby, sobie nie przypo- 
mniąć o drugiej. Czemłe tedy" jest ta „Lata- 
jące ropucha”, co ją tak czyni podobną do 
b. Warowni? — oto chyba ta opozycja ó tout 
prir, ta zaciekłość stronnicza, jaką w ogni- 
skach tego rodzaju podniecają przeciw wszy- 
stkiamu, co jest po za ich Ścianami. 
Niech książę zrobi co chce, choćby robił naj- 
lepiej, zawsze zdaniem „Latającej ropuchy“ 
robi źle, — niech ludzie postępu i Światła 
robią co chch, choćby najbardziej chrześcjań. 
skie spełniali uczynki, zawsze ich taka „Wa- 
rowaia* potępi w swoim organie, czy nim bę- 
dzie „Carmagnola“, czy Przegląd , Lwbieski, 
czy Tygodnik katolicki. A panu Sardou zdaje 
się, Że tylki ci, którzy wywieszają na sztan- 
darze swoim godła postępu, mają swoją „La- 
tającą ropuchę*. Biedny p Sardou! jakże 
mi go žal, że ma wzrok taki krótki, i że je- 
go dosiarczyciete ukułarów tak go oszukują 
niegodnie. Zlitowalby śię nad nim, ktoby mu 
posłał jaki numer jakiegokolwiek klerykal- 
nego włoskiego pisma — niechby się się prze- 
kona! nieborak, Że w tych Włoszech, które 
sąsiadują z jego Księstwem Monaco, wycho- 
dzi pełno takich dzienników jak Garmagnola, 
ale „Latające ropuchy“ w których się takie 
pisma redagują, nie są tam bynajmniej pi- 
wiarniami 1 

Powiadają, że pana Sardou ktoś zn te- 
go „Rabagasa” zapłacił, i że ów ktoś pra- 
gnął być przedsuswiopym w tj komedji w 
postaci dobrego księcia. Jeżeli tak było, to 
p. Sardou podszedł najniegodniej owego ksie- 
cia i naänżył jego zaufania. Jedno z dwojga, 
atto oszukiwanie drugich nie jest bezwzglę- 
dnem złem, a wtedy Rabagasa ; komedji 
nie można uważać za nicponia, tylko za po- 
rządnego 1 zręcznego człowieka, albo też o- 
szakiwaanie drugich jest złem samo przez 
się, a wtedy ten co oszukuje, jest zawsze 
gorszym od tego kto zostaje oszukanym. Ztąd 
wynika, żę książę Monaco, który powołuje 
do włądzy Rabagasa jedynie w tym celu, 
ażeby go tym sposobem zgubit w oczach je- 
go stronnictwa, czyli Żeby go Oszukać, jest 
gorszym moralnie, od samego Rabagasa, chos 
ciał jest taki elegancki í tak doštojnie nim 
się brzydzi. Jeżeli więc p. Sardou wziął pie- 
niądze od pewnego księcia, za to Że go ta- 
kim przedstawił, to go ókradł na równej 
drodze, à że przy tej sposobności i nas, jako 
Polaków, starał się obrazić, z tego się tyłka 
cieszyć możemy, bo książe Monaco jest do- 
wodem, že ci którym p. Sardou sprzyja, d+- 
leko gorze; wychodzą na jego waględach niż 
ci, którym jest przeciwny. 

Kraków=14 kwietnia. 18/3. 

Omikron. 


= A 


ich przeprowadzić, aby miec większość w 
„Radzie państwa. My Polacy zaś wobec 
„bezpośrednich wyborów do wiedeńskiej 
Kady państwa występować możemy i mu- 
simy wszyscy solidarnie. Od niedzielenia 
się na frnkcje zależy giównie możliwość 
naszego zwyciąztwa. Wywieszenie przy 
bezpośrednich wyborach sztandarów frak- 
cyjnych, czy to postępowego, czy konser- 
watywnego, czy wstecznego, nłatwiłoby 
tylko centralistom walkę z nami. Nam 
chodzić powiuno tylko o wybór ludzi 
zdolnych, prawych i niezawisłych, “bez 
względu, do jakiego obozu należą, a je- 
dynem naszem Żądaniem do kandydatów 
być powinno, ażeby mia skłaniąli się do 
obozn.ępntralistów, bo kto gią do tego 
obozu skłania, tem przestaje należeć do. 
obozu narodowego. 

Wiernokonstytueyjni Niemcy « mia- 
nowicie frakcja, kióra owładnęła wszystko ; 
na polu finansowem i w Radzie państwa, 
zabrali się szybko do agitacji: wyborczej, 
bo im chodziło giównie o złożenie komi- 
tetów przedwyborczych ze swoich, cho- | 
dziło im o to; «żeby komitet yrzedwy- 
borczy nie wyszedł z wyboru ogółu Wy- 
borców, lecz Żeby kraj znalazł się w 
przymusowem położeniu i poddał się 
narzuconemy mu komitetowi. Tymczasem 
u nag pestępowanie podobne byłoby bar- 
dzo zgubnem, bo mogłoby wywołać wa- 
śnie, scyaję w obozie narodowym. Nasz 
komitet przedwybo.czy musi być odbiciem 
opinii eałego kraju, musi wyjść z wybo- 
ru, bo wtedy tylko znajdzie posłuch w 
całym kraju, i wtedy tylko będzie możli- 
wem zebrać órodki, potrzebne do skute- 
cznego przeprowadzenia wyborów, 

Wszelkie zabiegi pojedynczych frak- 
cyj polityeznych u nas, aby ubisdz inną 
frakcję w wytworzeniu komitetu ptzed- 
wyborczego samozwaśczego i narzuceniu 
takiego komitetu całemu krajowi, dopro- 
wadziłyby tylko do zwaśnień największych, 
sparaliżowałyby całą czynność przedwy- 
borczą. Gel akcji naszej” w wyborach 
bezpośrednich zwrócony jest na vówuątrz, 
ku walca z oentralistami, wiąci wszyśtkie 
frakcje polityezne nagzm powinny iść so- 
lidaenie ka temu cołowi. < Na: potępienie 
zasiużyłby: każdy, ktoby wewnętrzną, fesk- 
cyjną walkę obecnie rozdmuchiwał, Usi- 
łowań takich ze strony centralistów i 
zwolenników rządowych będzie dosyć, a 
właśnie zadaniem naszem będzie, ażeby 
te miłowania udaremnić i mie dać się 
wciągnąć w zwnóniemie wewnętrzne. 


Wystawa powszechna 
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(8 W.) Weazygtkie moje poprzednie wizy- 
ty w pałacu wystawy, odbywały się sposo- 
bem prawie ukradkowym, bo z łaski, obcych , 
ludzi, posiadających ów. klucz złoty. do jego 
wnętrza, zwany tu fręikarte, wydawany 
osobom, wystawiającym przedmioty i dzien- 
a: t R: k 

Otóż i ja zapragnąłem podobnego klu- 
cza, Gdy zaś z Paski Qas. Nar. otrayttać 
mi go było nietrudno, zaatąkowałem dy! 
cję wystawy o wydanie mi pozwolenia do 
zwiedzania jeszcze dzisiąj, jakby. zaklętęgo 
gmachu. 
Uprzedzająca grzeczność dyrekcji wzglę- 
dem dziennikarzy, zasługuje na publiczną 
pochwałę. Jej urzędnicy, wręcz „przeciwnię 
wszelkim rakuskim tradygjom, uważają się 
jako sładzy publiczności, z wielką chęcią u- 
łatwiają korespondęntom możność zawiada- 
miania swoich. czytelników o postępie więl- 
kiego dzieła, Duch czasu zawitał bugdaj w 
ten oddział rządzących nami Piuroktałów, i 
rozmroził ich myśl.o tyle, iż czują juz dzi- 
siaj niemoc swą bez, pomocy tej głównej 
dźwigni postępu. w naszym, wieku, bez dzien: 
nikarstwa 

Miło mi cboć w tak szczupłym zakresie 
przyznać, iż urzędnicy tutejsi pragną zaskar 
bić sobie względy opinii publicznej. Pozwaja to 
mieć nadzieję, iż w przyszłości i w ważaiej. 
szych sprawach podobnie postępować. będą, i 
nie będą lekceważyć słusznych żądań. ludno- 
ści. Opinia publiczna, której dziennikarstwo 
jest rzeczywistym organem i przedstawicie- 
lem, działa jak klin; gdy raz jeden wbije sję 
w Bpróchniałe wnętrze biurokracji, niezawo- 
dnie, chociaż powoli, potrafi rozeadzić jej zą- 
kostniałość. Kto wie, czy konieczność, SR 
kiego zadośćuczynienia wymaganiam. publi- 
czności w sprawach wystawy, nie będzię po: 
czątkiem dobrego przyzwyczajenia do, grze- 
czności i szybkości działęnia. austrjąckich n- 
rzędników, którzy słynęli z prawdziwie śzwab- 


skiej szlamazarności i z brandeburskiego bro- 
talstwa, 
Któży 


Otrzymawszy ów klucz złoty, pojechałem 
do Prateru. Było to pół do 4 wieczorem, 
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Polityka Gmiatkaje. Większa część mini- 
strów i posiowie porozjeżdźali się do domu, 
ale Wiedeń wygl: bardzu ruchłiwie, bo 
coraz więcej cudzoziemców przybywa z po- 
wodu wystawy. Mieszkańcy tutejsi zajęci ba- 
łem, który komuna daje na cześć zaślubin, i 
różnemi uroczystościami, które z tego powo- 
du mastąpią. Tutejsze dzienniki podały wia- 
domość, a polskie dzienniki za niemi powtó- 
rzyły ją, iż w Izbie niższej Rady państwa 
prezydent z dniem 21, bm. ogłosi utratę 
mandatów posłów galicyjskich, i to nie wy- 
jawszy tych delegatów, którzy. zasiadają w 
delegacji. Jest to jednak fałszem; o utra- 
cehiii mandatów tych posłów, którzy zasia- 
dają w wspólnych delegacjach, nie myśli ani 
rząd, ani prezydent Izby niższej. Być może, 
je będą unieważnione mandaty tych posłów, 
którzy nie biorą udziału w delegacjach. 

Z dosyć dobrego źródła dowiaduję się, 
Że insynuacje, ażeby wszystkie mandaty bez 
wyjątku unieważnić, czyniono ze strony cen- 
tralistycznej prezydentowi Izby, lecz ten- 
že stanowczo odparł, iż tego nie uczyni. 

„Dzieaniki centralistyczne, jak też i, nie- 
którzy posłowie centralistyczni, puszczający 
tę plotkę w kurs, spodziewali się, iż wywrą 
presję na posłów galicyjskich, i ci chcąc ra- 
tować mandaty delegatów galicyjskich, po 
świętach przybędą do Rady państwa i zajmą 
swe miejsce. Widać nie znają postanowień 
koła poselskiego we Wiedniu, które uchwa- 
liło stanowczo wystąpić z Rady państwa, i 
już więcej nie wracać, cokolwiek się stanie, 
choćby nawet unieważnić miano mandaty de- 
legatów do wspólnej reprezentacji. Zresztą, 
cóż zależeć może posłom naszym, aby ich 
mandatów nieunieważniano. Te kiłka posiedzeń, 
które się odbędą teraz po Świętach, wcale 
nie są dla nich ponętnemi, ażeby aż tak nie- 
konsekwentny i kompromitujący krok zrobić. 

Jeżeli nasi delegaci nie zrobili dosyć 
stanowczego oswiadczenia przy ustąpieniu z 
Rady państwa, pochodziło to ztąd jedynie, 
iz ni chciano dać podstawy centralistom do 
unieważnienia mandatów natychmiast, i rog- 
pisania bezpośrednich wyborów z konieczno- 
ści, Dziś już na rozpisanie tych wyborów jest 
za późno, ba sesją będzie zamknięta, iwige 
dziś, gdyby się koło zebrać mogło, uchwuli- 
łoby niezawodnie złożyć mandaty na ręce 
marszałka sejmu, jako ciała, od którego te 
mandaty wyszły. ü 

Przygotowania do wystawy "o ile postĄ- 
piły, uiebędę wam pisał, : gdyż: specjalnie 
wasz korespondent 2. wystawy bardzo: dokła- 
dne i trafne ER wam wiadomości, za 
jąwszy się wyłącznie tą sprawą. Podałem 
wam w przyszłym tygodniu dokładne widdo- 
mości o zamiarach korony 1 rządu zamiano- 
wania ministra dla Galicji i dodałem, że za- 
mianowanie samo jest tylko kwestją , czasu. 
Dzisiaj mogę potwierdzić tę wiadomość z do- 
datkićmi, iż to zńmiatrowanie ma nastąpić 
po zamiłnięciu sesji Rady państwa. 

Nimes Bremdenblatt tisjący urzędowne 
komunikaty, rómnień tę samą wiadomość 


dzięń piękay: wiosenny. Ogrody wystawy: por 
czynają już „przybierać na siebie strój Świą- 
teczúe) zieleni, .. W te są niedopoznania 
pó tygodniu mewidzenić ich. Gdzie kilka dni 
tema były jay, błoto i kupy piasito, tam 
dzió piękne grzędy; zasiaział paro. dni tumu 
trawa, często sk; na wodą ciepłą, już wy 
pędza zidlone kiełki nad pulchną ciemię. 
Lecz metakorfoza ogrodu nie wyrówna 
metamorfozie pawilonów. Wyrastają one jak 
grzyby z ziemi przez noosptawie Kilka dni 
tema poczęto wbijać pale, * służące za pod- 
stawę tych' pmachów, dziś jeż pałace piękne, 
wielkości obszernej kamienicy, zdobne w ma- 
Jowidła i w rzeźby, wźriogżą się na pastem 
niedawno miejscu. 
O potęgo miłionówi Przeczuł cię baśniarz 
arabski, giy Alladynowi wręczył czamoksięz 
ką lampę. Lampa ta istnieje, baton $ehwara 
ją odziedziczył Nie jeden geniusz, lecz ty- 
siące sluchaja jej rozkazów i etawiują przez 
not piękniejsze gmachy, jak ów, wymarzony 
przeż łakomego teścia Alladyna w zamian 
za rękę swej córy. ` 
Pawilonów tych dziś jest bez liku, a z 
taky zapedizywością obmyślają potrzebe no- 
wych i tak prędko tudują, 39 gdyby nie o: 
tworzono- wystawy w maju, pewnoby w 
czerwcu lub w lipcu ` całą zabudowali okoli 
cę. I dziś tworzą one już spore miasto dzie 
wwago rodzaju. P 
Ta widzisz pałac wykwintny, w którym 
milioser radby upędzić letnie miesiące; to 
pawilon Nowej Pressy, o wiele 
czystszy od jej artykułów: 
Niedaleko inny, zdobny w wyniosłe mi- 
narety i półksiężyce, * poktywająty tyle ob- 
szaru, jak wasz hotel augitlski we Lwowie. 
Jego wicekrółewska Mość egipska kazał 
wystawić ten gmach, ozdobił go kopułą i 
stworzył obraz! meczetu i pałacu wscho- 
dniegó: 
Jaltżeż opisać pawilon chiński, z da- 
chami slęgającemi wysoko po nad ściany, 
upiększony w hieroglify złocone, a który 
jest wierną kopią jakiegoś tarı pysznego 
kiosku w Pekipie. 
„„ Sultan turecki popisał się bardzo, sta- 
wiając. piękną stüdniq, kubek w kubek po- 
dobną do słynnej studni Mabmuda w Stam- 
bule. Te same wiergze z kqranu wypisane 
"są złątemi literami na czerwonych jej Ścia- 
nach, Środkowa jej kopuła i cztery poboczne 
ami o Cal, nie są więjcszę ni miniejszę od 
konństantynopolitańskich. 
Zarząd leśnictwa, koronnego monazchii, 
do, której. nas wcielono, wystawił pawilon 
olbrzymi na pomieszczenie płodów i wyrobów 
z lasów Austrji. Tu panowie galcyjscy nie- 
chaj przysłc, dęby 1 sosny, które w kraju 
tak marnotrawią, za bezcen wpoeedając 2y- 
dam i Niemcom materjał, z klóregą niwi 
p floty budować. Okazy, jakie-Się tu znaj- 
lowąć będą, nie dądzą. Świadectwa złemu 


piękniejszy i 


laca Z najpiękniejszej ozdoby, 2 draew. 
Lecz CÓŻ to za gmach, stojący naprze- 

ciw północnej fasady wystawy. Dłuższy pe- 

wio od teatru Skarbka we Lwowie i stosun- 


leśbemu gospodarstwu, które kraj nasz oga- ` 


| 


podaje, zaprzeczając stanowczo tym dzienni- 
kom, które nie wierząc doniesieniu mojemu, 
uważały je jako prostą plotkę. 

? Pa 


- 


Paryż d. 8. kwietnia. 


Zręczny Thiers postąpił bez taktu, co 
go może dużo kosztować. Aby zy.kać glos 
Goularda za Martefem przy wyborze prezy- 
denta, Thiers hom ministra spraw we- 
wnętiznych, aby w imieniu rządu przystąpił 
do projektu komisji ograniczenia zarządu 
gminnego Lyonu. Krok ten oburzył skrajne 
stronnictwo przeciwko rządowi, i oto w 
chwili gdy republikanie, chcąc utrudnić za- 
biegi rojalistów, powinni iść w zwartym sze- 
regu, rożpadają sie na dwa obozy. Gambet- 
ta z przyjaciółmi występuje przeciwko Thier- 
sowi. Przedwstępne narady nad“ wyborami 
uzupełniającemi, które mają się odbyć 27. 
bm., najwyraźniej © tem Świadczą. Stronni- 
ctwo idące z rządem. chcąc mu wyrazić ro- 
dzaj uznania, postawiło jako kandydata na 
opróżnione krzesło deputowanego 
ministra spraw zagranicznych; * skrajni ową 
kandyturę urzędową od razu niezupełnie do- 
brze przyjęli, ale gotowi byli ustąpić, po 
przyjęciu jednak projektu ograniczającego 
samorząd gminny Lyonu, całe stronnictwo 
Skrajne z ambettą stawia naprzeciwko 
Remusata mera Lyom, p. Barodeta.  Jestto 
kaadydatura demonstracyjna, ma ona wyra- 
zić protest przeciwko dopiero to uchwalonej 
ustawie, a jednocześnie i przeciwko rządowi. 
Barodet, jeżeli by mi wolno użyć na ozna- 
czenie jego zasad waszego wyrazu, jest w 
pewnej części tromtadratą, a wysunie- 
cie jego kandydatury: jako człowieka nie do- 
brze widzianego w Zgromadzeniu narodowem 
i u.rządu, jest tylko rzeczą wypadkową. Kan- 
dydat ten jakkolwiek nie jest osobą dosta- 


z Paryża , 


tecznie poważną, może zwyciężyć przez chęć 
opozycyjną. ludności paryzkiej, która objawia 
się dość silnie. Zwycięztwo Barodeta swiad- 


czyło by jednocześnie o zachwianem  stano- 
wisku Thiersa jako prezydenta, 
Przy wyborze na opróżnione krzesło 


Członka akademii sztuk pięknych był posta- 
wiony jako kandydat. były senator cesarstwa 
ks. Pontatowski. Wybranym został Baria 
22 głosami, Poniatowski otrzymał tylko 2; 
znakomity kompozytor miałby ich niewątpli» 
wie o wiele więcej, gdyby nie istniejące u- 
przedzenie do. botapartystów. 

Mieliśmy tu miedawno koncerta panny 
Majdrowicz z Krakowa i p. Władysława Tar- 
nowskiego w Gali Herza. Pierwszy odbył się 
w połówie marca, a drugi przed kilku dnia- 
mi' O obu koncertach bardzó przychylnie 
pisżą tutejsze dzienniki. Pochlebną opinię o 
talencie p. Tarnowskiego" czytałem w waszem 
piśmie, nie powtarzam więc ego co tu o 
niw piszą, Ale za to pozwolicie mi przyto- 
czyć wyjątki z gazet o grze młodej artystki, 
w kraju jeszcze Ua 1 

Moniteur Universelle tak sie o'niej wy- 
raża: „Piszemy rzadko o koncertach, jednak 
jeden z nich daje tak pięłmą obietnicę, że 
wypada naw o nim wzmianką uczynić. 
Młoda Polka, pianistka panna Amelia Maj- 
ilrowiez, odniosła w ostalnt piątek na sali 


kowo wysoki. Muzy olbrzymich rozmiarów 
umieszczone na szczycie bramy, czuwają nad 
tą świątynią. Na pramie napis: „die Kunst,“ 
tym więc gmachu ' mieszczą” posągi 
1 obrazy. Będzie to gałerja, jakiej świat do- 
tąd nie widział, bo artydzieła wszystkich 
galerji zebrane będą w niej (jednocześnie. 

Na wschodniej stronie" palatu dworzec 
kolei i aneksy maszynowe najwięcej zajmują 
miejsca. Na dworcu ruch niesłychany, bo 
pociąg za pociągiem przybywa i wypróżnia 
swe wagony. Paki i paczki, niektóre wiełko- 
ści sporej izby, inne małego kuferka w nic- 
zliczońej liczbie zalegają wszelkie jego kąty 
i krużganki. 

Aneks angielski na maszyny jest najt 
większy, najlepiej urządzony i prawie w zu- 
pełnym już ładzie. Lokomokile, pługi, kulti- 
watory najsłynniejszych fabrykantów, zapeł- 
niają obszerna sale. Kilkudziesięciu wyspia- 
rzy zdejmuje z nich nakrycia i poleruje stal. 
Za dni kiłka mogliby już otworzyć tę część 
wystawy. 

Praktyczni fabrykanci angielscy nie 
spuszczają się na ludzi tutejszych, lecz spro- 
wadzili sobie Kilkuset włoskich marynarzy ' 
do pracy. Zabawny tó widok, jak Hegmaty- 
czni wyspiarze rożprawiają na migi z Żywego 
temparamentu Włochami. Lecz skoro praca 
pię pocznie, role się zinieniają, Anglik wtedy 
staje się żywym a' Włoch powolnym. „Hej, 
my_ladst* (śmiało, chłopcy) — woła dozorca 
angielski, 1 sam przykłada barki do dźwi- 
gnięcia jakiegoś ciężaru, spieszy się, bo czas 
mu jest drogim. Włochowi jednik wcale nie 
spieszno, i niezważając więc na „god dam* 
niecierpliwego fabrykanta, pracuje jak za 
pańszczyzię. Ponieważ jednak praga Wło- 
chów znacznie taniej kosztuje od roboty tū- 
tejszych ludzi, tnnóstwo więć Włochów na- 
jęto do pałacu wystawy. 

Wszedłem nareszcie do wnętrza gmachu, 
aby ujrzeć, jak dalece postąpili w urządze- 
miu ko od zeszłego tygodnia, i ażćby obli- 
czyć, ile jószcze (ygodni potrzebować będą 
do ukóńczęnia robót. 

Anglia bardzo postąpiła w robotach. 
Wszystkie prawie szafy ma już ustawione, a 
pata rami majacemi je zapełnić, już są 

a mięjsch, Szaty te czarne o bronzowych 
ozdobach, wydały mi się najgustowniej zro- 
bione zę wszystkich, jakie są w pałacu , 
"Węgierskie tej samej barwy, choć może nie 
tak starannie wyrobione, omal nie wyrównają 
angielskim, Anplia 2 pewnością w dzień o- 
twarcia wystawy, będzie w zupełnym porząd- 
ku i wszystko mieć będzie gotowe. 

Szwajcarja, jak przystało dlą dobrej go- 
spodynmi, już pojutrze mogłaby otworzyć 
wiota rumtrytańskiej bramy, która broni 
'wstępił do jej galerji Pomimo zakazu wej- 
cia wliznąłem się w dziedzinę” potomków 
Fella i przyznać muszę, iZ najgustowniej się 
urządźili ze wszystkich państw. Szafy i o- 
pdoby w guście maurytańskim, bardżo sta- 
rannie dobrane. Przyłegające podwórze zmie- 
nili w śliczne „chalet“ szwajcarskie. Gińath 
ten z drzewa politerowanego, bardzo wdzię- 
cznie oku się przedstawia, pewno ogromnie 


Herza, jeden z tych sukcesów, które zaczy- 
nają sławę. Co się odróżnia w jej grze, to 
energia zupełnie męzka. AŻ zadziwia, aby a- 
kordy tak pewne 1 silne i tak czysto brzmią 
ce mogły wytryskiwać z pod ręki mładej 
panienki. Przypominało to czasami siłę Lisz- 
ta. Panna Majdrowicz oddała z największą 
łatwością i biegłością koncert Mendelsona 
w G. mol, który jest jak wiadomo zamętem 
trudności. Grała z tkliwem uczuciem Mok 
turnę Chopina, i że tak powiem, jak wir od- 
dała tarantellę Liszta. Jest prawdziwa przy- 


szłość w tym młodym talencie. Starzy nasi. 


artyści, obecni na tym koncercie, słuchając 
pannę Majdrowicz ~ przypominali sobie pier- 
wsze wystąpienie pani Pleyel,“ 

Nieprzyjaźna zaś Polakom La Libert 
tak pisze: „W ostatni piątek na sali Hierza 
młoda Polka fortepianistka, odniosła zadzi- 
wiający tryumf, tryumf zasłażowy przez iel- 
kie zalety gry. które okazała w koncercie 
Mendelsona, w nokturnie Chopina i taranteli 
Liszta, sztukach, które wymagają wielkich 
zdolności muzykalnych, a które w wykona- 
niu przedstawiają znaczne trudności. Panna 
Mujdrowicz wydaje nam się stojąca w prze- 
dedniu świetnej przyszłości.” 


Przegląd polityczny. 


Francja. D. 11. bm. umar? na apopieksję 
jeden z wiceprezydentów Zgrom. nar., Saint- 
Marc Girardin. Thiers traci w nim swego 
najzaciętszego i najzręczniejszego wroga. Był 
on dawniej profesorem Sorbony i współpra- 
cownikiem Journal des D bats; początkowo 
wspierał Thiersa, jak długo myślał, że ten 
zaprowadzi republikanów do konstytucyjnej 
monarchii. Od wyborów czerwcowych r. 1872, 
które wypadły w duchu republikańskim, i od 
czagu, gdy Thiers deputacji złożonej z mo- 
marchistów, na której czele stali Broglie í 
Saint-Mare Girardin, odmówił utworzenia 
konserwatywnego gabinetu, opuścił zmarły 
redakcję Debatów i partję środkową Izby, i 
oddawszy się w usługi księciu Aumale, zwal- 
czal na każdym kroku prezydenta. | 

Wszystkie umysły w Paryżu zajęte są 
obecnie wyborem jednego deputowanego z 
Paryża. Wszystkie komitety republikańskie 
z rzadką jednomyślnością popierają mera 
lugduńskiego, Barodeta. Republique Francaise 
oświadcza, że ta kandydatura nie oznacza 
nieprzyjaźni w obec rządu, lecz pragnie tyl- 
ko odwieść go z bezdroża, na jakie Thiersa 
prą konserwatywni ministrowie Goulard i Du- 
aure. Organa radykalne mniejsą amiarkowane 
1 twierdzą wręcz, że nie mogą pozwolić tia 
wybór członka tego rządu, który cierpitstan 
oblężenie w Paryża i odmawia amnestji, 


Wszyscy inni kandydaci republikańscy: Rane, | 
Nadaud, Lockroy, Dupont de Bussac ustą: * 


pili dobrowolnie przed Barodetem. Również 
monarchiści występują: przeciw hr. Rómusa- 
towi i protekcji dawanej mu przez Thiersa. 
Za nim przemawiają tylko Journal des De- 
bats i Soir, W obec tego kandydature hr. 
Remussta zdaje się bardzo wątpliwą i on 
Sam nie zdecydował się do tego, czyli ją 
przyjąć, Konserwatywni republikanie, Którzy 
utworzyli komitet, popierający Rómusata, wy- 


wiele kosztował. Wystąwiła go słynna fa- 
bryka posadzek RS w Interlaken. 

W galerjaçh francuzkich pustki po náj- 
większej części. Szaf jeszcze miało ustawio- 
nych, do wnetrza, w którem złożono paki í 
towary, nit wpdszczają obtych. * Portugałin 
równie zazdrośnie strzeże swych beczek'wiña' 
i oleju, choć mie wiém, po co taka tdje- 
mniczość. 

Wierny syn Ewy nie mogłem się oprzeć 
pokusie i Z glewę przez mały o- 
twór w zagrodzie odgraniczającej jej galerje 
6d głównej nawy. Szkoda tuu? Wd 

Hiazpanie uwijają się nad grupowaniem 
swego przecudnego zbioru sprzętów i cieka- 
wości, Ogołochi poñobno muzea publiczne i 
pa królewskie w telu popisania się przed 

wiatem. Ponieważ nie maja króla, mogli 
więc pozwolić sobie podobnego popisu. 
elgia, Niderlandy, Dania po Śzwajca- 
rji najbardziej postąpiły w urządzenia swo- 
ich działów. Panowie Belgijczycy ułożyli w 
w środku głównej nawy piramidę z butelek 
piwa, sięgającą aż do sklepienia. Co to za 


strata dla ludzkości zgromadżenie takiej ilo- | 


ści wybornego trunku w jednem miejscu i 
trzymanie go tam przez 7 miesięcy w butel- 
kach zakorkowanych. Tak sobie pomyśli ofe 
jeden Bawarczyk! 
W Niemczech pustki jak byly tak i są. 
W rotundzie zrąbany dąb olbrzymi, stojący. 
dawniej w jej wnętrzy, i dopiero  poczynają. 
wstawiać podłogę. Austrją buduje swe szafy 
niektóre wielkości. domków _o kilka poko- 
Jach). Węgry nie dalej od Austrji postąpiły. 
w robotach. Ç 
dedna część palecji ausużackich  wyglą= 
da już jednak cudownie. Wszystkie bowięm 
pająki. krysztułowe z rozmaitych fabryk cze- 
skich już są w niej razwieszone. Będzie ich 
tam pewno patęset, rozmiarów różnych, ma- 


łych i olbrzymich. Ileż to tysięcy. świec hy: 4 


Toby potrzeba, ażeby w nich urządzić wapa- 
niałą iluminację! Szkła te są roboty, nader 
pięknej. Obok wyrobów szklannych  rozstar 
wili garycarze swoje wyroby, O, 
wych, aż do maj piąkaiejszych fgur z lerra 
totla, ujrzysz tam zgromadzone w jednej sali, 

Tunis i Turcja, ospałe to niby kraje, 
wzięły się jednak do pracy pilnie od in- 
„nych. Chociaż i one niewpuszczają , obcych, 
wlazłem tam udając, iż nierozumiem Niom- 
ta stojącego na warcie u bramy. On mi 
prawi, że wchód wzbroniony, a ja mówię yes 
i mijam go. Widok orła na zółtej karcię 
specjalnego Kkorespóndenta i ph kilku sre- 
bvnych drobiazgach, może także przyczynił 
się dowzyskania mi względów tego Cerberusą, 

Mieszkańcy Tamis posiaddją bardzó 
wygodne dywany i pantofie, ale niech Róg 
broni, abym kiedy miał usiąść na ich kana- 
pach. Jedną taką kanapę sowicie złoconą, 
ujrzałem. Pomimo złota i batw pięknych 
wcale nie wygodniejsza 0d ławki ogrodowej. 
Lecz za to co za miękkie siedzenią na ich 
kilimkach! Ponieważ mnie juž nogi bolały 
od długiej włóczęgi, chciałem więc tam u- 
siąść, ale z uwagi na Cerbera zaniechałem 
mego zamiaru. 


rur dreno- , 


słali d. 9. bm. deputację złożoną z pp. Le- 
blond i Henryka Martin, do Thiersa: z'o- 
świadczenićm, je zanim głosować będą na 
Rómusata, żądają aby tenże w politycznem 
wyznaniu swej wiary oświadczył się stanow- 
czo za polityką mesażu. Nato oznajmili zno- 
wu orleaniści przez usta pana Delille, że w 
takim razie wstrzymają się w d. 27. od gło- 
sowania. Wtedy zaś wybór hr. Remusata 
byłby wprost niemożliwym. Dziś już rady- 
kulni spodziewają się 150.000 głosów więk- 
szości dla Barodeta. Tenże nie jest właści- 
wie republikaninem czerwonym, ale raczej 
umiarkowanym z cechą wybitnie antiklery- 
kalng; dopiero rywalizacja- z- kandydatem 
rządu i protest przeciw Goulardowi, jakiby 
leżał w jego wyborze, nadają mu ów nimbus 
radykalizmu. 

D.8.b. m. odbyło się zgromadzenie 
robotników paryzkich, na którem obradowano 
nad wyslaniem deputacji robotniczych na 
wystawę wiedeńską. Czterdzieści korporacji 
wysłało nań swoich delegatów. Postanowiono 
utworzyć wspólną Kasę i agitować w duchu 
powziętych uchwał po innych korporacjach 
robotniczych _ Dzienniki socjalistyczne zbie- 
raja składki na wysyłkę robotników do Wie- 
dnia, Łe Corsaire zebrał już 21.381 fr. na 
ten cel; Wiktor Hago dał tylko 100 fr. 
Spodziewają się otrzymać tą drogą znaczne 
sumy, przezcoby dano policzek “moralny 
Zgrom. nar., które odrzuciło wniosek Tołai- 
na, żądający 100.000 fr. na ten cel. 

Hiszpania. Wiadomości ztąd pomyślniej- 
sze. Załoga Pnycerdy obroniła się przeciw 
skoncentrowany siłom karlistów. Z korpu- 
sem oficerów artylerji nastąpiła również u- 
goda, tak, że giełda madrycka na te wiado- 
mości podniosła się w górę. Istotnie rząd 
republikański jedynie od dezorganizacji wła- 
snego wojska spodziewać się możę klęski, 

Telegramy donoszące o klęsce karligtów 
pod Puycerdą, padają ilość zabitych i ran- 
nych powstańców na 300 ludzi; wojska bro- 
niące miasta, straciły tylko 8 zabitych i wielu » 
rannych. Duch w szeregach republikańskich 
ożywiony. 

Amoryka. W San Salvador (w południo- 
wej Ameryce) zaszło straszne trzęsienie zie- 
mi. Zginęło 800 ludzi; straty wyneszą około 
12 milionów, Miasto liczy 20.000 ładzi, i jest 
Stolicą republiki tegoż imienia. 


Wyciąg z protokołów posiedzeń + Wy- 
działu krajowego za czas od 1. stycznia do 
81. stycznia 1873. (Ciąg. d.) 


Wydział krajowy wystosował okólnik do 
Wydzialów powiatowych, ażeby przedstawiły 
Wydziałowi krajowemu obraz czynności” gwo= 
ich w roku ubiegłym 1872, uzupełniając to" 
doniesienie wedle możności datami z poprzeć 
dnich lat zaczerpniętemi, w przyszłości zaś aby 
przesyłały odpisy perjodycżnych sprawozdnń, 
pełnym Radem przez się przedstawianych. 

Celem nabycia poglądu na rozwój insty: 
tucji kas pożyczkowych i zebrania odnośnych = 
dat statystycznych, wezwał Wydział krajowy 
Wydziały powiatowe, ażeby poleciły” zwierć 
chnościom tych gmin, w których znajdują 
się kasy pożyczkowe, podać dądane daty przez 

Poszedłem do Tarków. Szafy ích już 
ustawione, Z pak dobywają właśnie mnóstwo 
jedwabnych wyrobów. Jedna ołbrzymia szafa 
zawiera wyroby stytinej cesarskiej fabryki w 
Brusie.  Poczęwszy”ód" kokóTów fo tejwy” 
kwintniejszych materji, wszystko w niej po- 
rządnie ułożąne. Fotografia wnętrza fabryki 
zdobi tę swe Na DAWO kilkiset wyro- 
bnic pilnie przędzie jedwab. Ach jakież 
brzydkie: te robotnice Wschodni 

-Dotanłszy do-chińskich i japońskich ge- 
lerji, musiałem: wynosić wię jak» niepysany, bo: 
tu mnie na serja wpuścić nie chcieli. + Wró- 
citem» więc «do przeciwnego końca pałacu, 
pomiędzy Anglików i Holendrów. Po drodze 
obejrzałem szafy: ustawione przez towarsy- 
stwo biblijne angielskie, kształtu bardzo dzi- 
wacznego. Qpis ich zostawiam -do czasu pó- 
Źniejszego. Na szafach tych wyczytaćimożesz: 
we wszystkich językach Świała, iż ta-ałowę: 
Boże ensina, Jak w Paryżu tak i tu,to- 
warzystwo biblijńe używa sposobu  rekfmny 
dla rozprzestrzenieńia bibHi protestanćkich | 
gruptje je w najokazalszy sposób. © ' 

Dotąd Anglicy są jddynym narodem, 
który już rozpoczął reklamę w pałaci wy: 
stawy: Gtly w innycli' oddziałach topytać śię 
nie możesz, kto ten lüb óv przedmiot wy- 
stawił, oni; na pustych szafach i przytetyłych 
maszynach porozwieszali jaż karty adresowe 
Í medale otrzymane * na "innych" wystawach 
Gdzie zwrócist oko żobaczysz narwisba Drew, 
Atkinson, Sims, Clayton i «ane. = Febry- 
kanci=ci mają  przedewszystkiem na watyśli 
zrobienie dobrego mteresiku, ga pońrądni- 
ctwem specjalnych korespondentów. 

Q pól.do 7, wyszpilłem + znużony yłór 
częną „do Wutstelpneteru + uraczyłam mię 
szynką i szklanką ;piwa, za które ułaskasty . 
gospodatz, policzył mi.82 centów —sdleby 
tez; za obiad policzył ? 

W Praterze zbiegły się wszystkie mał- 
Dy: psy <tresowane, kuce korsykańskie i uwpy 
drwigroszo Eurapy Oczywiście, - ià &-oyrki, 
teatra małp vi rozinaite koncepte liczą „ma gos: 
ści, wystawowych, bo dziś —mimc zaprosia 
stojących u-dyzwi właścicieli, i żywa dusza 
do ich bud niezajrzy. i 

Wizyta dzisiejsza utwiepdziłą mię w 
miemaniu, jż oprócz kijku„drobpych- państw, 
a może i Anglii, żadne z nich piezdola u: 
kończyć swoich prac przed. daim ntparcją,. 
wystawy, nie radzę więc nikomu, pzzyjęźdzać 
do Wiednia przed 15, m ja, jeżeli. chce. o 
bejrzeć dokładniej wystawę, Cereponia gtwar-, 
ciś wystawy pie warta bęazię podróży ayl. 
ko dłą. niej wcześniejszy przyjazd «mogłby 
być przedsięwzięty. K 

Konczę list ten ogtrzężeniam „rodaków, 
którzy. wybierają sie do, Wiednia Ba koucert 
nający się udbyć w dzień zaślubin grcyksię-.| 
knitzki, Nięchaj zabiegają „dużę pianiędzy ijg- n 
żeli chęą usłyszeć „piąkne krale, Loza;kosztu- ,, 
je bowiem 480 Z., „krzesło parterowe HU. 
dlri Prawda, iż dochód przeznacząny wa cale. 
dobroczynne. Poniewąż kantcina wygrała 
mb pieniadze, w zeszły. tygodni, - anus 
połowie giełdowiczow mie brakhie pieniędzy. 


< 


wypełnienie rubryk udzielonego im formu- 
arza. 

W sprawie krakowskiego zakładu pod- 
rzutków uchwalił Wydział krajowy : 

1. Postanawia się w zasadzie, ażeby 
regularnie każdego roku przeprowadzano re- 
wizję podrzutków zakładu krakowskiego a to 


za pośrednictwem: władz autonomicznych, 
przy współudziale uproszonych plebanów. | 

II. Po przeprowadzeniu każdej rewizji 
rocznej, należy za dobre pielęgnowanie dzieci, 
tudzież z& posełenie ich do szkoły i na kg- 
techizm, za staranne pięlęgnowanie podrznd- 
ków ułomnych, wyznaczać dla żywicielek re- 
numerację, 

Wydział krajowy uwiadomił krajową 
Radę szkolną, Że z kwot przeznaczonych 
przez Wydział krejowy w latach 1870, 1877, 
i 1872 do dyspozyaji tejże Rady na cele 
szkolne, pozostaje w depozycie Wydziału kra- 
jowego 3170 złr. i że kwoty ta musiałaby 
być do końca. marca r: b. zamkniętą, gdyby 
jej krajowa Rade szkolna do tego czasu na 
rzeczone cele nie zużytkowała. Oświadczono 
przytem, łe kwota 3.600 zh. przeznaczona 
uchwałami Wydzialu krajowego z 1. kwie- 
tnia 1870 i 9. lutego 1872 do dyspozycji 
krajowej Rady szkolnej na wysłanie nauczy+ 
ciel dz zagranicznzch -seminatjów, cofniętą 
zose mk te względu na. okoliczność, że 
dotąd w tej sprawie nic nie zarządzono. jako 
też Z uwagi, Że przeznaczona pierwotnie na 
ten cel kwotę, użyto na stypendja dla ucz- 
nów seminarjów nauczźcielskich. 

„Z powodu zbys niskiego oprocentowanik 
zahipotekowanych drobnych kapitałów sty- 
Pendyjnych, jako też zalegania procentów, 
postanowił Wydział krajowy kapitały te wy- 
powiedzieć, 

W sprawie fundacji $. p. Pelagii Russa- 
nomskiej dla inwalidów polskich, uchwalił 
Wydział krajowy przesłać egzekutorowi te- 
stamentu Piotrowi hr. Moszyńskiemu pro- 
Jekt aktu fundacyjnego i wezwać równocześ- 
NiE e. R. prezydjum sądu krajowego w Hra- 
kowie do jak najrychlejszego rozrachowania 
masy spadkowej. 

. Wydział krajowy nadał Ludwikowi Gą- 
siorowi uczniowi V. klasz gimnazjalnej w 
arnowie stypendjum z fundacji ś. p Flor- 
SE Janowskiego wynoszące rocznie 51 złr. 
- a. s 

. W zamian za przysłane przez Wzdział 
krajowy czeski dzieło „Archiw Czesky”, u- 
chwalono przesłać temuż Wydziałowi 1, I, 
1 HI, tom dokumentów z archiwum Berna- 
dynskiego, 

Wydział krajowy pozostawił własny za- 
rząd dochodów z myta*w Chełmku i Podza- 
górmiu ða drodze krajowej Prusko-Szląskiej, 

Wydział krajowy upoważnił c. k. pro- 
kurator skarbowej w Krakowie, ażeby imie- 
niem szpitalu św. Łazarza w Krakowie, zrze= 
kia się spadku fidei-komisowego po dokto- 
rze Józefie Placerże, jako nierokujątego ża- 
dnej korzyści a mogącego obciążyć fundusz 
należytością spadkową. (C. d. n.) 


Kronika 


— Kurjerek lwowski: Woz raj miała do- 
Putacja szlachty polskiej pod naczelietwem hr. 
Gołuchowskiego, i deputacja Rady miejskiej sta- 
nislawowskiej, posłuchania u cesarza i oesarzo- 
wej, składając gratulacje z powodu zaślubin 
arcyksiężajczki Gizeli. 

Obywatele galicyjacy uflarują arcgksiężni- 
tzge Gizelli album o dwunastu kartonach pędzla 
Franciszka Topy. Mieliśmy sposobność widzieć te 
Przośliczne akwsrele, są to wierne typy ludu ru- 
skiego, m. których szeregu epotykamy dobrych 
znajomych jako to; „Połę z Cybłowa", „Gąsiar- 
kaś, „Maranię* i innych miele, Znajdują się tu 
taką  „Modlący się Żydzi i „Woły w polu.* 
Będzie to dar bardzo Świetny. Specjalny nasz 
Sprawozdawca poda o tych utworach artysty ob- 


paapaa wiadomość. Album, roboty iutroliga- ji 


tora Zawadzkiego, jon wiele gnatu.i wytworności, 
Od czasu ustawienia kaplicy Św. Micha- 


bi- n 
-a PR tak trzeba tę starożytną pamiątką 


liczne gi 


Rada (MK domagujące się reformy posągu. — 


Miejsko postąpiła tu nader dowolnie, spu- 
Q Ma swą własną znajomość rzeźby i 
postawiła zato» posąg ów nie po- 
Się wprzód z artystami i ludźmi 
Mrzyby miasto pewno ochronili od 
Potwornej ozdoby M Plac Marjacki 
zeszpócóny żostał, Szatan np. 
student na ławce “rozciągnięty, 
cji aaa Perto właściwy, charakter| kompozy- 
nalen Dale pojęty w poprzedniem ustawieniu 
minae o s brojoyni. Nie trzeba) mdlto, prego” 
iwé, 2e paragan kaqhnay glówwhbo sig także 


Bzczając Bi 


WA ustawioną nazqać -=t otrzymujemy | 


przyczynia do złego wrażenia. Najlepiej by Ra- 
da postąpiła gdyby, nie oglądając się na ko- 
szta kilkuset guldenów, poroznmiawszy się wprzód 
z łułśmi kompetentnymi, na nowo posąg ten 
przestawiła, Tym sposobem zuiszczyłaby smutne 
Świadectwo swego smaku, Przy tej sposobności 
zwracamy uwngę urzędn budowniczego, ża ko- 
lumoa pod é. Jagem blog. z Dukli przed Ber- 
nardynami, grozi upadkiem, Odeszła bowiem na 
dwadzieścia bl sko cali od pionu. 

Jenerał Józef Tomas, dowódzca 24tej 
dywizji piechoty, odchodzi ze Lwowa do Zagrze- 
bia, zaś w jego miejsce obejmuje komendę tej 
dywizji jeoeral Ludwik br. Piret. 

„Cola Rienzi“ dramat znakomitego poe- 
ty El.y (Asnyka), przedstawiony zostanie w tea- 
trzę Krakowskim d. 19. bm, 

Donoszą nam z Poznania o ciężkiej cho- 
robie, która nawiedziła znaną pówieściu-pisarkę 
panią Paulinę Wilkońską. 

Zapowiedziany na środę wieczorek Towa- 
rzystwa muzycznego, udlożyła dyrekcja z wa- 
żnych powodów na piątek 18, bm. 

W pierwszy dzień Świąt po południu za 
bawiając się z innymi w szynku pod l. 12 przy 
ulicy Zamarstynowskiej Senko Ruś, wyrobnik z 
młyna parowego p. Domsa, pokazywał parę ra- 
ży, płacąc za trunek, gościom pulares swój za 
znaczną sumę pieniędzy. Gdy następnie podpiw- 
szy sobie usnął na ławce a po chwili sią obu- 
dził, nie znalazł już swego pułaresu z 80 zl. 
w banknotach. Poszukiwania za pieniądzmi oka- 
ły się bezskutecznemi. 


dząc gdzie p. Karol M. 60 zir, w dakatach. 
Pokazalo się następnie, iż dukaty pogubił w do- 
rożee ur. 139, zkąd pozbierał je woźnica i zwró- 
ci} p szkodowanemu, 

- Mianowania. Minister handlu zatwier- 

dził ponowny wybór Teodora Baranowskiego na 
prezydenta a Juliusza Augusta Johna na wice- 
prezydenta Isby handlowo-przemyslowej w Kra- 
kowie na r. 1873. 
Sprawozdanie Wydziału centr, Towa- 
rzystwa wzaj. pom. oficjalistów pryw. za I. 
kwartał 1873 1. 487, Towarzystwo w. o. ofi- 
cjalistów pr. liczyło po koniec IV. kwartal r. 
1872 członków rzeczywistych 2006 z 3755 u- 
działami, w ciągu I. kwartału 1873 przybyło 
81 członków z 169 udziałami, co razem czyni 
2087 czł. z 3924 udziałami; strąciwszy jednak 
od tej "sumy członków nubyłych przez umierć, 
wystąpienie i wykreślenie (z powodu nieopłacenie 
wkładek) zostaje, z nwzględnieniem wyniku zam- 
knięcia całorocznych rachunków za r. 1872, 
stan rzeczywisty po konic I. kwartału 1873 na- 
stępujący: członków rzeczywistych 1870 z 8518 
udziałami czyli z roczną wkładką 14.052 zlr.— 
zaś członków wspierających 248, 

Stan majątku funduszu zapomogi stalej 
przechowany w depozycie bankn hipotecznego 
wynosi z końcem marca 1873 w gotówce 2519 
zb. 29 c, i w efektach 103.830 zlr. Razem 
106.349 złr. 29 c. w. a. 

W 1. kwartale r. b. lokowały w banka hip. 
niżej poszczagólnione powiaty, nastęgujące kwoty: 
Bochnia 5 złr., Bohoorodczany 55 złr. 54 c. 
Bóbrka 175 zr. 50 e. Brzesko 10 złr. Brody 
97 zlr. 33 c, Brzozów 11 złr., Cieszanów 69 
zlr., Czortków 12 złr., Dombrowa 24 zir, 50e., 
Dolina 18 złr., Drohobycz 20 złr., Horodenka 
104 złr,, Kałusz 21 zir. 80 ç, Kamionka 113 
zir. 5 c, Kolbuszowa 42 złr., Kraków 286 złr. 
87 oj, Kromo 197 zir, Lisko 16 ałr, Dwów 
140 złr., Moéegka 9 złr. 24 e, Podhajce 144 
zlr. 25 c., Pilzno 28 zir., Przemyśl 8 zły, Ra- 
wa 148 złr, 97 e, Rohatyn 111 zh. 18 c., 
Sambor 35 złr. 42 e. Sokal 300 złr., Skałat 
268 złr, 12 c, Stanisławów 72 złr., Stryj 101 
zl. 16 o, Tarnopol 149 złr. 91 ©, Tarnów 
217 złe, Tarnobrzeg 6 złr., Tłumacz 40 zir., 
Turka 19 zit; Wadowice 58 zir., Zaleszczyki 
194 ułr, Zbaraż 20 shr. 25 o., Złoczów 100 
zir, Żółkiew 66 zir., Zywiec 10 złr, 

Do Wydziału cent, Trembówia 232 atr., 
Hasiatyn- 77 zir. 18-6. w. a. 

Zarazem przypomina Wydział contralny sza- 
nownym czlonkom, regularne niszczanie wkładek, 
ałeby Wydział centr, nie był zmuszonym zrobić 
użytku z 8. 22. ustępu 1. statutu. 

Qzlonkowie, którzy.przesiedliwszy się w inne 
powiaty,  nmiewiedzieli na czyje ręce awoje 
wkładki placić mają, zecheą takowe nadesłać za. 
aBygnatą pocztową wprost do Wydziału o-nt. 
(Lwów ulica Akademicka Nr. 5). Lwów 10. 
kwietnia 1873. Wiceprezes Adolf Stroner. 
Sokretarz Romuald Makarewies. 

— Wiadomości literackie, naukowe, arty- 
styczne. ” 

Profesor Astronomii uniwóreytetu Jagielloń- 
skiego dr. Karliński, wydał rozprawę, którą ozy- 
tal na posiedzenia uniwersytetu dnia 19. lutego 
r. b. pod tytulem: „Zywot Kopernika i jego 
naukowe zaslugi“. Rozprawa ta napisana na 


W poniedziałek wieczór zgubł nie wie- | 


40Qletni obchód Kopernika, uzupełniona jest do- 
datkami jako to: Wyciąg z opisów uniwarsgtetn 
Jagieliońskiego z roku 1491 za rektoratu Ma- 
cieja z Kobylina, (między tymi Mikołaj i An- 
drzej Kopernikowie z Torunia); spis profesorów 
i docentów Wydziału filozoficznego w latach 
1491—1495 w liczbie 75; wreszcie tabele obej- 
mujące rozkład wykładów uniwersyteckich w ciągu 
ośmiu półroczy lat powyżej wymienionych. Dzieło 
dr. Karlińskiego, który jest w r. h. dziekanem 
Wydziału [flozoficznego, wyszło (1873) w dru- 
karui uniwersyteckiej w Krakowie, 

Gabinet miasralogiczny wszechnicy kra- 
kuwykiej liczy obecnie 14,000 okazów minora- 
łów a oprócz tego znaczną ilość skamieniałości 
i odcisków, w skutek czego właśnie teraz przy- 
sposobioną została drugs sala, także dwupię- 
trewa, na minerały, a dawna przeznaczoną %0- 
stała wyłącznie na pomieszczenie skamieniałości, 
Między ostatniemi znajduje się nawet dla nia- 
znawców ciekawa, dobrze zachowana, olbrzymia 
glowa słonia przedpotopowego z dwoma długiemi 
zębami, zualeziona w Wiśniczu pod Rzeszowem; 
dalej są tam olbrzymie morskie  jaszezurki 
(Jehtyosaurus i Mystriosaurus) itp. Warstwy 
kredowe w okolicach Krakowa zawierają prawdzi- 
ws skarby licznych gatunków, przez nczonych 
bardzo poszukiwanych zwierzątek zwanych ,Fo- 
ratninifera,* których badaniem zajmuje sią obac- 
nie pol kierownictwem prof. dr. Alta, w wiet- 
kich rozmiarach, asystent mineralogji p. Zare- 
czny i młody mineralog p. Olszewski. 

Na wystawie sztuk piękńych w Krakowie 
znajduje się puhar srebrny pozłacany, wyobra- 
Żający bitwą pod Chocimem, roboty hr. Bole- 
sławem Starzyńskiego, na wystawę powszechną 
przeznaczony, W roku zeszłym wa Lwowie na 
wystawie kilke prac tegoż rodzaju prześlicznie 
wykonanych przez p. Starzyńskiego mieliśmy 
sposobność oglądać. 

Z wystawy Monachijskiej gazety nie- 
mieckie rozpisują się z wielkiemi pochwałami o 
nowych polskich obrazach. Maxrymilian Gierym- 
ski, wystawił dwa przeszliczne obrazy, do któ- 
rych przedmiot wzięty z powstania 1863, Pier- 
wszy obrez przy świetle wieczornem watybnio- 
wany „Z pod Warszawy”, drugi przy świetle 
dnia letniego wyobraża jezdzea i chłopca poka- 
aującego mu drogę, nazywa się „Czata zaniepo- 
kojona.* Brochocki wystawił pięknie wymalowany 
obraz „Cyganie w lesie" ; Józef zaś Brandt, już 
używający dzisiaj wielkiego malarza stawy, wy- 
stawił mały obraz treści wojennej, wybornie na- 
malowany, przedstawiający „Tatarów u przewuzu.* 
Rodzajowy i historyczny malarz Lóffler 
rodem z Radymna, wymalował obraz wielkiej 
wartości pod wzgłędem artystycznym, przedstawia= 
jący cesarza Rudolfa T. w bitwie pod Murten. 
Wiadomości bibliograficzne 
przez Karola Wilda. 

i— „kistów Marka Tulliusza Cycoronać ksiąg 

ośm przełożył F, Rykaczewski. Tom pierwszy. 
Nakładem. biblioteki Kórnickiej. Poznań. Drukiem 
Kraszewskiego (Łebińskiego) 1873. 
„Szkoły i wychowanie w Polsce". Prze- 
gląd historyczny od najdawniejszych do najno- 
wszych czasów, napisał Alfred Szczepański. Po- 
znań, Nakładem Tygodnika Wielkopolskiego 
1873, 


podane 


— Kilka słów o „Rocznikach dla srcheolo= 
gów“, napisat Stanislaw Kuaasiewicz. Lwów. Z 
drukarni J. Dobrzańskiego 1872, 

„Le Monde microscopique des aux”, par 
Jules Girard. Paris. J. Rotechili edisenr 1872. 
„Rome pendant le Concile“ (1868 — 
1870), par Louis Veuilot, Ż vulnmes, Paris. 
Librairie de Victor Pałmó 1872. 

— „Les Héros Incohnas; xs Jeanne Hachst- 
te“. Normande par Gaston Lavalley. Paris. Li- 
brairie Hachette, 

„Henri Nadanlt de Bufon*, Les-Tompa 
Nonreaux. Paris 1873. 

„Der österreichische. Schulbote”. Zeit- 
schrift für de Interagsen der Volksschule. Re- 
dacteur dr. Robert Niedergesńua, Wien 1873. 
„Neue tllustirte Zeitnug*, Wien 1873, 
1. Band. 

„Das metrische Mass“, seine Theile und 
deren gegenseitige Werthe in ihran Beziehungen 
znm Wiener Masse ron Michael Günter. Wien 
1873. 


„Vie de Qopernic* et histoire de la de- 
gourorłe dn systeme du monde par Camille 
Flammarion. Paris, Librairie Academique 1872. 
«Nicolaus Copernicus“. Skizze seines Le- 
bens und Wirkens so wie Nachrichten úber die 
Erinnerungszeichen an ihn. Thorn 1873, Druck 
und Verlag von Ernst Lamback. 
sErzáhlnngén und Novellon“ vén Ru- 
dolph Lindau. Berlin. Verlag von Otto Javke 
bez roku. 

— pJ, B. Koppes Unierpicht im Ackerbau 
und in der Viehzucht, Zehnte Aufage, Berlin. 


fünf Anfzigen von Robert Hafnerling. -Dritte 
Auflage. Hamburg. J. F. Richter 1873. 

= „Vte da Baumont-Vassy: Le Fils da la 
Polonaise.“ Roman inédit. Grarnre par beguay 
d'apres Berlin. Paris. Ferd, Sartorins éditeur 
1873. 

— „Mme B, Boissonas: Une Familie pen- 
dant la Guerre 1870—1871. Bibliothêque d'edu- 
estion et de Recréation 1873. 
„Świat podziemny w jego cudach“ opo- 
wiedział L. Simonin z 18 drzeworytami w toka- 
cie. Warszawa. Nakładem Przeglądu Tygodnio- 
wego 1812. 
„Rocznik dla archeologów, numizmaty- 
stów i bibliografów polskich, Rok 1870. Wydał 
Stanisław Krzyżanowski. Kraków. W drukarni 
uniwersytetu 1873. 
Fortuna kolam się toczy. W Londy- 
nie umarł w ostatnich czasach w ubóstwie Grek 
Xindarelonis, którego Życia z dziwnie roman- 
tycznych spłeciuna było wypadków, Był on nie- 
gdyś kucharzem u sławnej śpiewaczki Bosio. 
Zaślubiona w Danii z pewnym Hiszpanem, po- 
padła ona w największą ozpacz, gdy się dowie- 
działa później, że mąż jej był łonatym, Xinda- 
velonis, współczując całą dnszą cierpienia swaj 
pani, miał odwagę wyzcać jej swą miłość; zra- 
zu Śpiewaczka oburzyła się ua to, lecz później 
zezwóliła na zamęźcia pod warunkiem, e będą 
żyli jak brat ze siostrą. Ślub się odbył, małżeń- 
stwo nie było atoli szczczęśliwa, Bosio nmarła 
wkrótca na anewryzm sorca, Xindarelonis, który 
ubóstwiał swoją małżonkę, wystawil jej wspa- 
niały mauzol. Odziędziczywszy po niej 600.000 
fr., przeniósł się nestępnie do Paryża i tam tak 
Bzęzodrze wspierał swoich rodaków, że go król 
grecki mianował kawalerem orderu. Talent jego 
kucharski nie opuścił go; wydawał tak sma- 
czne obiady u siebie, že nawet posel grecki i 
inne znakomitości nieraz zaszczycali je swą obe- 
cnością. Klęski i upokorzenia: Francji w ostatnich 
latach pomięszały mu roznm, wrócił do Londynu 
i tam oddany został do domu obłąkanych. Gdy 
odzyskawszy zdrowie, opnszczeł zakład, dostrzegł, 
łe mu skradziono 100.000 fr. Zapadł powtór- 
nie na umyśle i znowu oddany został do zakła= 
du obłąkanych, gdzie cała reszta jego mienia 
stopniała. Szczęśliwy niegdyś kucharz a później 
pan orderów, pogrzebany zostsł na cmentarzu 
prze: naczonym dla nbogich. 


Gospodarstwo przemysi i handel. 


Extrakt mięsny podług Liebiga. Jene- 
ralny aklud de la Liebigs Ertract of meat 
Company (Limitet) w Antwerpii, urządził z. 
powoda swy h rozległych interesów filję w Wis- 
dniu, Wollzeile tr. 6—8 pod firmą: „Central 
Depot Gompagnie Liebig dla Austrji i Węgier”. 

Wiedeń d. 15. kwietnia. Sped wołów 
Z Galicji było 478, wszystkiego razem 2094 
sztuk wołów. Płacono galicyjskie po 34 do 
35.25-ał. catnar, niemieckie po 36 do 36.50 
zł. Targ był bardzo żywy. I nadal jest do- 


bra nadzieja. 
J. Kreysetofowicz, 
Caffe Stierbóck Leopoldstadt. 


Rafinarja spirytusu ‘Juliusza Mikola- 
eza notnje spiryśns rafinvwany stopień 63  spi- 
rytus rafinowany z anyżem stopień 67. 


Bank krajo! we „Lwowie 
przy placu say eet preen filje w 
Brodach podnisł od dmia 61, lutego 1873 
stopę procentowę wszystkich w obiegu będą- 
cych asygnat „kasowych o 'h pr., mianowi- 
ce Asygnaty kasowa: owiedzenim 
53/, procentowe za Bdniowem wyp „ 
6 


WEZ IE 
PR - (0360 ; ra 


Ostatnie wiadomości, 


Namiestnik hr. Agenor Gołuchowski wy- 
jechcł w niedzielę dnia 13. bm, pociągiem 
nocnym do Wiednia. Towarzyszy mu radca 
namiestnictwa, p- Filip Zaleski. 

Półurzędowa korespondencja Bohemii 
doniosła, *że"na jednem z komisyjnych po- 
siedzeń delegacji węgierskiej hr. Andrassy 
bardzo gorąco i z wielkiem uznaniem wy- 
słowił się o przyjaenych stosunkach z gabi- 
netem moskiewskim. Na to odpowiedziała 
Stara Presse: „Tutaj we Wiedniu nic zgoła 
nie wiadomo o takiem oświadczeniu hr. An- 
drasgego; m nawet i według pism peszteń- 
skich nie dotykał on w delegacjach dotych- 
czas żadnej sprawy z obrębu polityki agrar 
nicznej. Na to pisze Pester Lloyd: * „Ma- 
żemy Pressie zaręczyć, że doniesienie Bohe- 
mii jest całkiem prawdziwe, & my już'd. 8. 
bm. podaliśmy bliższe wskazówki © tat o- 
świadczeniu hr. Andrassego.* 


„Danton und Robezpierre*; Trāgõđie iu | 


no temu przygotowywał wojnę przeciw Mo- 
$Skwie, teraz jej schlebia, a to między innemi 
kosztem Polaków. Delegaci nasi starali się 
zbadać, zkąd wyszedł zamach ku obaleniu 
naszego Towarzystwa Opieki marodowej, — 
i doszli z całą dokładnością, że nie wyszedł 
ami od p, Lasgera, ani od ministerjum przed- 
litawskiego w ogóle, ani też od namiestni- 
stwa — ale od hr. Andrassego. Że w tym 
razie zachodzi tu mieszanie się Moskwy w 
majściślej wewnętrzne sprawy Austrji, to 
rzecz biezawudna; a czy uleganie takiemu 
mieszaniu się obcego państwa odpowiada go- 
dności Austrji, przysparza jej potęgi i jedno- 
ści — na to niechaj sam hr. Andrassy od- 
powie. 

W maju tuż po otwarciu wystawy pó- 
wszechnej mają się zjechać namiestnicy do 
Wiednia w sprawie tegorocznej sesji sejmo- 
wej. Rząd ma zasięgnąć ich opinii względem 
terminu rozpisania wyborów potrzebnych i 
zebrania się sejmów, tudzież względem trwa- 
nia sesji sejmowej. 
Lu  NÚBx sama 


Telegramy Gazety Narodowej, 


Wiedeń d. 15. kwietnia, Ks. Hak- 
man, arcybiskup czerniowiecki, mietropo= 
lita prawosławny Bukowiny i Dalmacji, 
członek Izby panów, zmarł tutaj w 30- 
botę. 


Paryż d. 15. kwietnia. Hr, Re- 
musat w okólniku swoim wyborczym o- 
świadcza, że Się zupełnie zgadza z poli- 
tyką Thiersa, i uświadcza, Ż8 -celym 
ułożonych przez Zgromadzenia narodowe 
ustaw jest, zorganizowanie rządu rżeczy= 
pospolitej. Deputowany Littrć z lewicy 
w piśmie swojem popiera kandydaturę 
Remusata a występuje przeciw Barotetowi. 

Ks. Napoleon jako członek kRorsy- 
kańskiej Rady jeneralnej' w okólniku do 
wyborców swoich odwołuje się do głoso- 
wania powszechnego. 

Konstantynopol d. 14. kwiótnia. 
Wielki wezyr Kssad baszw usnnięty; sty- 
se. łe następcą jego ma być Szirwan- 
ezadi, 


„5 Petersburg 15. kwietnia. Z Ohiwy 
donoszą, że Chan kazał doradców swych 
uwiężić i Życia „pozbawić, a uwięzionych 
Moskali odesłać do oddziału oronburga- 
kiego. 


Przyjechali -da Lwowa d.-15. kwietnia. 
Hotel Europejki. 4. ir. Krnkowiegki z 
Jaksmaiec, J. Darowski £ Brznchowiag J, 
Weitman z Londynu, & Hymar z Moskwy. i 


Pociągi: kolejowe na głównym dworeu 
Karola Ludwika, 
{Podług zegara: lwowskiego.) 
Przychodzą 
rakowa do Lwowa o g. 5 m. 57m. rano. 
| 9, 45 wieczór, 
„ 10, 50 rane: 
„ 10 „ 43 wieczór. 
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Kursa Giełdy wiedeńskiej 
z dnia. 15, kwietnia 1873. 

godzina 10. minnt 35 przed południem 

Wiedeń. Akcje Franko aust-. 142 —, We- 
rierskie kredyt. 18550. Anglo-zustr. 809,75. 
Unionsbank 251,—. Kolei Karela Lud. 22526. 
Kolej siedmiogr. 171.—, Kolei poładn. 193.50. 
Kolej Alfotda 170.50 Kolei Elżbiety 244, —, 
Kolaj |wowsko-czerniow. 152. Węg-Nordost. 
14950. Kolei połucenej 19550. Kolei Rudolfa 
169.—. Węgiersta Osthshu 127.25, Indomnzacji 
galicyjskie 8,50. Losy aroku 1864 146.80. 

Akcje kolei k ku-ądorharyskigj, fk —- 
Bauku obrotowago 916 — Say. Medi. 
Akcje bauku budow. 28150. Kf palstwow: 
389,—. Banku związę. 86. „Lisi wóżep. ! 
116.75. Ros. bankun. rant. hyp.:271.—., Elsi Nad; 
dniestr. 000.00. Rubel ros 1.47 */,. Usposakię, += 
mocne. 


' Akcje kredi 338,25, Angkoraustr. $1 Les 
Unionsbank 252.—. Kolej Kar. Ludw. 224.75. 


1 Z naszej strony możemy- praydnać, że Pa- | Kolej połudn 1192.25 Franko-auetr. FHRS Le 
p Akcju za a - Vf, póź. proś. po TOO. | TB 26, 5376 Aust. Eordynóuda póła. b priza; k | 59 0, sier Lloyd mk zupełną słuszność; możemy | sy z 1860 roka 10850. Nspoleoudot WAIS- 
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P OLET aswa 162 1 Listy zastaw. (za100zł.) Bogu 4 jana dsiękowi ięza ten nioceniony środek, który był dla gmna iezinierać 
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Ekspedytor pocztowy 
Ilnewany i zeprzysięgły P. K posz» 


waly. Hill * [uma U 


uk 


Kzięgarnia 


KAROLA WILBA 


we Lwowie, Samborze i Drohobyczu 
otrzymały następujące 


„a NOWOŚĆ TURO0 s 


Bieczyńwki, Tad, Sąd sejmowy 
1B27—1829 na przestępców stanu, 
Urzędowe akte. Wydanie J. L. Kra- 
szewskiego, 9" (VIII i 305 str. Po- 
znań, 1873 złr, 3.40. 

Credner, Dr. Hermann, Elemente deri 
Geologie. Zweite AuBage. Mit 380) 
Figuren in Holzschuitt, 8° (538 str.) 
Leipzig, 1872. złr. 6.24. 

Crüger, Dr. J., Fizyka dla szkół po- 

tzątkowych. Opracowana przez An- 

drzeja Józefczyka. Wyd. drogie popr. 
8° (IV, 111 str.) Kraków, 1878. ct. 60. 

Giervinus, G. G., Shakespeare, Vierte 

verb. Aufñage. Mit ergänzenden An 

merkungen versehen von Rndolph 

Gente. 2 Bande. 8° (I, XVI, 612; IL 

594 str.) złr. 6,24. 

Kowalski, Dr. Hevr., Medycyna dla) 

nielekarzy, popularnie skreślona. 8° 

(1381 str.) Kraków, 1873 - - złr. 1. 

Romanowicz, Tad., srodki pod.| 

niesienia przemysłu 

kraju. Memorjał, wręczony kom 
ankietowej, wybranej przez lwowską 

Izbę hendlowo-przemysłową. 8° (38 

str.) Lwów, 1873. - - - ct. 80. 

Zebrawski, Teofil, Bibliografia pi- 


I 46%, 2077 1-3 


' Konkurs 


W skutek polecenie wysokiego, Wy 
działu kiujowego ogłasza się niniejszem 
konkurs ma posadę lekarza, 
pordynująt ego przy szpitalu powszechuytp 
w Złoczywie, która z dviem 31. maja 


I Ś |od j m 

wieżą Krowianke 
Zwarantowang i aprobowana przez panów le- 
Karzy, nabyć można w wes. król. obwodowej 

aptece d 1038 2-3 

Zygmunta Drągowskiego 

(dawniej Kaliksta Krzyżanowskiego) 

w Stryju. 


| Do wydzierżawienia obszar dworski ww 


Oskrzesinieo | Wagitczyna, 


1000.moryów przestrzeni, w których przeszł. 
j40D morgów ląki, dam obszerny. gorzelni 
dodatkiem drzewa, inila ad stacji kolei w 
Mariami Bliższą wiadomość udzieli włuści 
w Oskrzesińcach. poczty Kniehyuleze. 2046 2 


b. r. ma być objętą. Wymaga się kwa- 
lfkacja doktora medycyny i chirurgii 
Płaca roczna ustanowiona na 400 złr. 
Podania o tę posadę z udowodnieniem, 
wymaganej kwalifikacji należy wnieść 
do dnia 1. maja b, r, do Wydziału 
Rady powiatowej w Złoczowie. | 
Z Wydzialu Rady powiatowej 
* Złoczowie, dnia 10. kwietnia 1873. 


Domkomisowy w Tarnowie 


pod frma À 
L. Tabaczyński, 
poszukuje kupnin Wst na szosie, w bli- 
kości kolei żelaznej, A to od Krakowa ku wo- 
wu. pawot ku stunisławowu, od OUU go ËOO 
inorgów ob Warunki, o ile może byćj 
najlepsza + 


z AFRY-BENTOS (w 


Jedynie prawdziwy 


Sklul burtowny ú korespa 

JOSEF VOIGT & Co, Wien, (mm 
KLOGER & SOHN, Wien Schott: 
Dalej dostać nożne 

PEZOLDT & SÜSS, Droguist 
RAABE BRUNO, Drogułst, Wien. 
A. & K. GABLER, Wien, Wiede 
Jakoteż ws wszystkich: większych. apteka 


We Lwowie do nabycia u 0. T Wincklera, A. War 


Nasiona 


Brzoza biała 


HEMOROIDY | 


LECZA SIĘ SZYBKO I RA. 
DYKALNIE. 
zpieczeństwa wpędz. 
nia wewnątrz 1811 11—52 
przez użycie Pigulek ze Scordiam 


Dra. LEBEŁ w Paryżu. 


Ulice Lafayette, 113 — Cena 3 i 4 fr. 
We Lwowie w apt. p. Mikołasc 


Bez niel 


Ekstrakt mięsny Towarzystwa Licbiga 


Najwyższa wystozegółniewia na wystawach 


| w Paryżu 1867, — Hawrze 1868, — Amsterdamie 1869, 
Moskwie 18%2, — Lyonie 


Wien, 


KAROLA BERCK, Wim, L Wolizelle Nr. 64. 


połudn. Ameryce). 


1872 1 w Paryżu 1872. 


jn 


ndentów Towarzystwa : 
schwarzen Hund, Hohen Markt, Ne 1 
engasse Nr. 1. 
u Druguistów 1855 15—46 
Biickerstrasse No 1. 

s Baupistrasse No 1, 

„ bandtach korzeni i delikatesów. 


w magna Ala Kusi 
rnera, P. Mikolascha, Z. Ruckera, Q. Miunga. 


lasowe, 


28 funt —.35. 
B6.,, . 


tetnar złe. 


jenni j i „|| Krakowie wapt. p. Trauczyńskiego; | b . 
eminim e pasie £ dsla ma A gł © a su w a Ta ima koi 
t yki, cl D-i ohw ap p Dra Mankiewicza Świr +]. AE, _ 3 
sowań. Na obchód 400letoiej roc: Bi | ammm ë s . ” w 
; Ą è s r Modrzew tyrolski > IU ddat 
suri + a 8.10 Bssoncja IBASADAI] Catari. nruz wawelkaa inne nasiona lasowe poleca, ręcząc za kiełzowadie ty hże 


PP. GRIMAULC & C. 


perjodycenych odpływów, zapobiega tym gwat- 
townym boleściom żołądka, którym kobiety 
zwłaszcza tak często podlegają, Przykłada 
do rozwoju organismu młodych panienek, po- 
budsa apetyt, ułatwia trawienie, przepisuje 
się dzieciom lymfatycznym, powraca ciału 
dwiełość i jędrność naturalną. 

Dostać można we Lwowie w składzie Al 
P. Mikolasch, i w apt. pp 


Syrop z chiny i Żelaza; 


i najskuteczniej. naje: ni 3 SZ 
nA asutiy ci" ajgłówniejszy 
otu (syfilitycznych), 


wyrzatach na ciele, 


Jeden z 


Znakomite powodzenie. 


ELOUTIN 


7a i Enotera W Krakowie w obydwu 
apt. pp. J Trsuczyńskiego + W. Redyka. W 
Brodach w apt. p. Fra; W Rzeszowie w apt. 
p. Śchaiter. W Warszawie w składach mat, apt.j 
p. J. Mrozowskiego, Ferd. Aug. Gallego i Lad, 
š ieena, 1438 18—28) 


jest to 1815 57—78 


Maczka ryżowa 


przygotowana z Bizmutem, 
dla tego to działa szczęśliwie na skórą 


PW 


Zakład kąpielowy 


RÓMERBAD 


(Styryjski Gastein) 
otwarcie sezonu d. L. maja, 
położony przy kelei południowej (za po- 
mocą pociągów pospiesznych od Wieńnia 
Bij, godzin, z Tryestu 6 godzin) obfity w 
ieplice alpejskie dow 80% Reum. skutku: 
jące przeciw gośćcowi, roumatyzmowi, oier. 
pieniom nerwów, tknigciom paraliżowym. cala 
bieniom , slabościom kobiecym, zwiohnięć 
jularności, cierpieniem w kościach i stawach 
itd. — w uroczej okolicy, do wygod, 
słułę rozległo cieniste spacery i przepy 
stne pozuienzkania, Lekarz kąpielowy, p. 
profesor Dr. Karol Folwarozny. 1853 1—2 

Obszerte programy z taryłą bezpłatnie u 


Bade-Direction Rómerbad 
in Untersteiermark, 


TONIQUE 


+ Pa DICQUEMARE, 


| chemika w Paryżu 
s i Fam, 


“e. 
B wzbydza porost włos 
£} Zapobiega Śiwiźnie, | 
S] Spędza łupież na głowie. 
Skład wo Lwowie w 
Mikolasch, w kandlach galanter. 


Strzyżowskiego i R. Sohwarza, w 
Gash w spt. p. kulek i « głównych 
sila parim 


33 
Adr. Platt & Comp.w Nowym Jorku. 


Najlepsza żniwiarki w świecie ! Niedo- 

porównania z kombinowanemi| W kustji, We“ 

zech jesh tychże przeszło 300 w ruchu z za- 

dóikistali Spiadastwa , póżikaln. rzeozóż 

anawcsa wyroki i polecenia w niezliczonej ilości. 
CE 


osiarka, (Now Model). - zł. 360] 
niwiarka z przyrządem do odkła- 
dania i grabiami 3 
Kombinowana kosiarka i źni- 
wiarka . . Sami o 
Do kaśdej maszyny dodają się części ressr 
wowe I dwa noże. 
Jeneralna Ajeneja: Josef Oester- 
relcher, w Wiedniu, Akademiestrasso 3. 
W Galicji przyjmują zlecenia: PP. Kra-| 
siekt, KErssiáski 1 (ka we Lwowie. 
Zastrzega się przed naśladowaniem! Ka- 
ida martyna zaopatrzona jest naszą firmą! 
Adriance Platt & Co., Pouzghkee-| 
psie N. Y. 1940 6— 


PASTYLKI PIERSIOWE 


ZE SOKU GŁOWIASTEJ SAŁATY W! 
I LAUROWYCH LISCI | 


pe GRIMAULT wPARYZU 


Są to wyborne cukierki złożone zesabutan-| 
oyj znanych w medycynie ze swych włauności| 
łazodzących | uśmierzających skutəuznie kaszle, 
rosjątrsemie w piersiach, katary uporczywe. 

Cukierki to łącznie z Syropem nadloel 
ranu wapna, używają się dla uśmierzenia mi 
cnaga kmazlu (połączonego z odpluwaniam 1 
kurzem). 

Dostać można wa Lwowie, w składzie mate- 
zjałów aptecznych, w apteca p. Piotra Mikolasch 
w aptekaeh pp. Boisera i Rhckera; w Kra- 
kowie, w obydwn apt: Np. Jórafa Trauczyńskiegoj 
i Wiktora Redyka; w Brodach w apt. p, Fran- 
zow w Rroszowiew apt. p. Schaiter; w 
wzawie w składach mat. apt. pp. Mrozowskiego) 


|niedostrzeżona przystaje do ciała 


nadaje 


9, ua ulicy de la Paix, 9, 

Dostać moina w magazynach galanteryjn 
°P. Rudolfa Schwarea i K 
trzyłowskiego. 


W" KNAUST, 
Wieu, Leopoldstadt, 


Mieabachgasze 15, gəgenilber d. kk, Augarten. 
236 Medaillon 


w formie trój- 
balansowe (wpr 
wnież wszystkich istniejących elężare| 
w życie wihodzące nd stycznia 1873 
najtańszych cenach do nabyci: u 


czteprokątnej, wagi 


"pana 


Peuerapritzen aller Sortehę Gartensprit- 
zen, Gartenpumpen, Hydrophore odet 
Wabseraubringer, Zentrifagalpumpeu , 

Baapumpen, Brunnenpumpen,  Bier- und 
Weinpumpen ste. Schlauche, Feuereimor 

von Hanf, Leder oder Kautechuck, 
Feuerwehr-Ausrlistungen. * 
Jllustrirte Kataloge gratis per Post 


WE” Cenniki 
I= Ceny z Wiedn 


C. k. upr. gal. akcyjny B 


hipotecznego, odbyte dnia 8. kwietnia b. r. uchwaliło: 
1. Superdywidendę 17 zir. od akcyj płat 
+. Kwinięcie. filji w Bielsku. 


mianowicie: PP, Dr. Jama Czajkowskiego i Dr. Maurycego Kabatha. 


060 1-4 


| 
% 
sprzedają 


y y Galicyjski Bank krajowy: i Fi 


ehischen Kscompte-Gesellschaft. 


Ferd kug, Gallego i Lud. Spiesia. 1889 18—28 


Sklad c.k, uprz. Rafinerji spirytusu 
fabryki rumu, likierów i octu 
jusza Mikolaszi 
Juljusza Mikolasza 
we Iiwowie, przy ulicy Kopernika, liczba L w podwórzu. 
Najtańsze żródło do nabycia tych artykułów. 


cerze ca eeg Mitaa w Poa : Mi winks skłąd p Siina w Penante 
Magazyn Perfum w Paryżu d N.Schuk & Comp, š wszelkich N.Sehuk & Comp, 


„j SUINKÓW L ZE 


WAG DZIESIĘTNYCH 


Paryża) pdług, wszelkich systemów i form, jak rú- 


Schuk & Mikschitz, 
Waagen- und Gewichte-Fabrik: 

H Licopoldstadt, Leopoldgasse, we własnym domu. 

Skład: Leopoldstadt, Taborstrasse 44. 


ank hipoteczny. 


Piąte zwyczajne walne Zgromadzenie P. "T. akcjonarjuszów c. k. uprzyw. galic. akeyjn. Banku 


Losy miasta Krakowa. 


Główne wygrane 


zir. w.a. 40.000, 85.000, 20.000, 15.000 itd. 


Najniższa wygrana złr. 30. 
Najbliższe ciągnienie dnią 1. maja 1873. 


we Lwowie; C. k. uprz. gal, akcyjny Bank hipoteczny i Filje jego 
w Krakowie, Czerniowcach, Tarnopolu ii Samborze. 


w Wiedniu: Bank--und' Wechslergeschiift der Nieder - Oesterrei- 


SY PDD R DER : CIDE KK FID LD ¿Ca ZYKA STAW W KRKA 


skład nasion 


- Wilhelma Adama 


we Lwowie, przy place Mawjackim Nr. 10. 


po 


rowe woo tw: 


miseczkowe, francuskie wagi 


k z żelaza, mosiąfizu, tudzież ciężarki 
gramy i kilogramy jedynie po 
1921 6—10 


franko. mü 


ia lub Pesztu. zam 


ną dnia 1. lipca b. r. 


Nakoniec. wybrano powtórnie wylosowanych dwóch członków Rady nadzorczej (Š. 43 stat.) a 


Kupon lipcowy na superdywidendę już od 15. kwietnia b, r. z potrąceniam 50/,, 
pow głównej kasie Zakładu we Lwowie, tudzież we filjach: w Krakowie, Czerniowcach, Samborze 
woli Tarnopolu eskontowany być może. 


Dyrekcja- 


a e aadi A GIO 


lja jego w Brodach. 


1895 5—P 


Wydawca, właściciel i odpowiedzialny redaktor Jan Dobrzański. 


dp Os RIY ALB! pp (yb O 
C. k. uprz, kolej gal. Karola Ludwika. 


al 


Obwieszczenie. 


Zaprowadzona z dniem 1. stycznia 1873 
roku zniżona taryfa dla transportu żywność 
przy ładunku w całych wagonach z naszych 
stacyj do Wiednia, zmienia się w ten spo- 
sób, że od dnia 15. kwietnia do końca paź- 
dziernika 1873 r. pomienione artykuły już 
przy nadaniu jakiejkolwiekbądź ilości ustęp- 
stwom w tej taryfie zawartym podlegają. 

Lwów w kwietniu 1873. 

Dyrekcja ruchu. 


© WAGI SU O IB LK o a R RZA 
Klimatyczny i żętyczny zakład 


STS 


EE EOK TT PTT” 


= w JAWORZU (Erusdorf) 


na górnym austrjackim Szłąsku 
krzy ćwierci mili ol dworca kolei żelaznej w Bielsku (Bielitz) potułowy 
hędzie otworzonym dnia 15. maja. 
Kuracja żętycą, mlekiem i kumystu. Kąpiele r igliwia. Prześliczay park, dogodne mis- 
szkanie, dobre restauracje; salę koncertowe, muzyka stała, 
2037 1—5 Dyrektor zakładu: Med dr. Michał Kaufmann. 


= s E ZĘ LE 
| Po pana Dr. J. G. Popp, c. k. dentysty nadwornego, 
ý w Wiedniu, Stade, Hognergasse Nr. 2. 
Wielmóżny Panie! 
Muszę panu poświadezyć , że moja ona cierpiała przez dłułszy czas na dotkliwa 
bole zębów, leez pu wyłycia Haszki zdawiennej I prawdziwej 


Amaterynowej wody do ust 


uatały zupelnie bole, dla tego nie mogę pominąć, by nie wyrazić panu wdzięczności ra 
wynalazek a przytami polecić takowy każdeniu, 
Z uszanowaniem 
A. J; Strawka w Kraszkau w Czechach, 


Jom 4 k. dentyściu nadwomemu Dr. Popp we Wiedniu z ukonten- 


Amnaterynowa woda do ust 
WIawL drga arie Prays 
Po wyżyciu dwóch flaszeczek, wyleczyłem siw 
Jeszcze raz dziękuję, 


U 


długoletniego cierpiania zębów. 


Uniżony L. Modi, księż. ałodownik, 


Wielmożny Panie! 1881 1—2 
Że pańska an terynowa woda do ust na elerplace zeby jakoteź 1 na zdrowa, 
bardzo skutecznie oddziaływa, przekonałem się po krótktem tejże użyela. Wyrażając 
panu za ten wyrób wdzięczność, twuważyć muszę, że wysoka cena pańskiej anaterynowej 
wody jest nieprzystępną dla mzyrszaj publiczności. 
Rumburg. Z uszanowaniem Ed. Strache. 


SEL A p Y: 

We Towie: apteka dr. Tytuwa Żarzyckiego, apt. pp. P. Mikolasza, J. Beisara, 
Zygmunta Ruckera, handel p. Kleina wdowy, Jakóba Pipesa i p. Bonifacego Stilera. 
W Krakowie: pp. Górecki, J. Jabn, L. Feiutuel, E, Stockmar upt, i Geldwawaer, N. Redyk 

liekt aptekurz w Czerniow. 
p. Hrymak, w bia tej ads, LE, Keler, w Bielsk u p-Stankomut. w Róbe- 
ap w Boc hni F. Reisa ip. Niedzialski, wBrodacb p. Grunspam i M.S, Fran- 
ełunsch p. Žuinkuwakiap ip. B. Hadenhecht, w Buczaczn p. Kercel,i C. Le- 
rz anowio p. Sporysz up., wCzer niowęach p. Alth syn ap, i ig, Schnirch p. 
Rożuńwki, p. Ritsingar.w Dobromilu p Grotowski apt., w Dolinie p. J. Praunfelder 
apt, w Drohobyczu p. Dobrzyniecki spt, w Dynowie M. Konecki, w Krysztaku 
p.N. Lów, w Gry bo wie p. Muszy worowie p. Lachowicz spt. am. daw 
wiu p. Nowakiewicz, w Jaztowca p. Twardowski apte, w Kia pwlungu B. Sommer, 
s Kołomyi p. Rołański Max. Nowicki i p. Sidorowiczapł, w Krośnie Kryastoforaki, w | 
Krynicy p. M. Nitrybitapt., w Lutowiskach p. M. Koniecki, w Lipniku p. Som- 
merel apt, w Manaaterayskach p Zaraki, w Now ymT argu pS, Lanr, w Nowym 
Sączy p. Kosterkiewiczowa wdowa Ig. Uwrani 3, Liobtinan, w Polakiej Ostrawie p. C. 
Weber ap., w Przem y Śl u p, Gajdeczkai sya, p. Kozłowski i p. Mlachalski, w Przeworsku 
p. Świtalski apt, w Radowcach p B. Teichnan, w Ra wio p. Jan Dist] api Ror- 
wadowie p. Mirecki, i Gabriel, w Rzeszowie B. J. Schaiter i wyn, i Kitinowal ta w 
Saip borze p. Kriegsei$én Klicza wdowa, i p. R. 
Barth, i p, A. Beil, apt., p. U. J. D. Mussenblatt, 
3 or i Beid 


ie uczęszczanem zdrojowisku leczniczem 


SZCZAWNICA 


rozpocznie się zdrojowa pora | 
z dniem 20. maja b. r. 3 
Z.uówienia na mieszkania i wódy mineralne z 7. zdrojów należy 
adresownć do Zarządu Znkłada zdrojowego w Szezawuicv, Komunikacja 
Zakłada ze stacjami kulei żelaznej w Krakowie i Bochni ałatwioną jest 
trzykroluie tlxieunie kurującym się, c. k. wozem pocztowym. Pisma o fi 
Zdrejow'aku przesylaja się bezplatnie. 1837 6- 10 


Y29188 608 den 
Ces. król. uprz. galic. akcyjny 


BANK HIPOTECZNY 


wydaje we Liwowie.i przez Filie w Krakowie 
Czerniowcach i Tarnopolu 
od dnia i. lutego 1878 r. 


„ATGNATY KASOWE 


procentowe wypłacalne za 8 dni 
„14, 
„30. 
60 , | 
90 ,, 


+ ” U) 


Ë " ” „ 
7 " " U 
Wszystkie Asygnaty kasowe przed lem 
lutego 1873 w obieg puszczone, oprocento- 

wane będą 
od dnia 1. lutego 1878 r. 


o '> procent wyżej z zachowaniem dotych-. 


po wypówie- 


czasowych terminów wypowiedzenia. 

Lwów, 20. stycznia 1873. 
Dyrekcja. 
` SPORE RENARD AOS +: 


Z drukarni „Gazety Narodowej“ pod zarządem A. Skerla. 


— adam 


